
Siły patriotyczne 
Kambodży zdobyły 
stolicę prowincji

Jak donoszą z Phnom 
Penh. siły patriotyczne Kam­
bodży zajęły w czwartek sto­
licę prowincji Srang, 40 km 
na południowy zachód od 
Phnom Penh. Bilans walk w 
tym rejonie nie jest jeszcze 
znany. Już trzeci raz w ciągu 
roku miasto to jest zdobywa- 
ne przez partyzantów. (PAP)

Edward Gierek na otwarciu zjazdu SDP

Rola środków masowego przekazu
w nowych warunkach społeczno-politycznych

W piątek 11 bm. rozpoczął się w Warszawie dwudniowy 
VIII Zjazd Delegatów Stowarzyszenia Dziennikarzy Polskich.
Uczestnicy zjazdu serdecz- W zjeździe uczestniczy 251 

nie powitali przybyłego na ot delegatów reprezentujących
warcie obrad I sekretarza KC
PZPR — Edwarda Gierka.

ponad 5.300 członków tej or­
ganizacji ^órczej zrzeszają-

cej dziennikarzy prasy, radia 
i telewizji. Na tle oceny do­
robku Stowarzyszenia w ostat 
nich 3 latach delegaci dysku­
tują nad rolą środków maso­
wej informacji i propagandy

Śmiała operacja „przerzut Na sali obrad (od prawej) P. Ste 
fański, S. Olszowski, E. Gierek, 

W. Bek i W. Adamski.
CAF — Szyperko — telefotoTransport olbrzymiej koparki 

z „Gosławic" przez jezioro
w nowych warunkach społecz 
no-politycznych, nad ich u- 
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Eksperymenty i badania naukowe
na pokładzie «Saluta»

Pracowite dni radzieckich kosmonautów
Korespondent TASS informuje 

tem: orbitalna stacja naukowa , 
nuuje lot kosmiczny. Do godz.

> z ośrodka kierowania lo- 
„Salut” pomyślnie konty- 
14 czasu moskiewskiego

okrążyła ona Ziemię 863 razy, a z załogą — 68 razy.
W toku piątego dnia robo-

czego 
dzili

kosmonauci przeprowa- 
pomiary spektrogra-

liczne poszczególnych wycin­
ków powierzchni Ziemi na 
terytorium Związku Ra­
dzieckiego, w celu uzyska­
nia charakterystyk widmo­
wych różnych złóż bogactw na 
turalnych i powierzchni wód.

Rozpoczęły się doświadcze­
nia przeprowadzane za pomo­
cą zainstalowanego na pokła­
dzie stacji teleskopu do bada­
nia promieni Gamma. Ich ce­
lem jest badanie intensywno­
ści promieni1 Gamma w prze­
strzeni kosmicznej.

Inżynier pokładowy, Włady

sław Wołkow, dokonał zgod­
nie z programem doświadczeń 
orientacji stacji, przestawił 
ją na stabilizację automatycz 
ną, a dowódca załogi Georgij 
Dobrowolski włączył teleskop 
do badania promieni Gamma 
i nadal kontrolował jego dzia 
łalność.

Dokonano eksperymentu w 
zakresie badania wpływu śro­
dowiska kosmicznego na włas 
ności specjalnych urządzeń op 
tycznych, badanych w celu 
skonstruowania pozaatmosfe- 
rycznych teleskopów astrono­
micznych.

O godz. 13.06 czasu moskiewskie 
go stacja „Salut” wyszła ze stre-

fy bezpośredniej łączności radio­
wej z terytorium Związku Radziec 
kiego, w*związku z czym łączność 
radiowa z załogą utrzymywano za 
pośrednictwem statku badawcze­
go „Akademik Sergiej Korolew”, 
znajdującego się na Oceanie A- 
tlantyckim j sputnika łączności 
„Mołnia-1”. (PAP)

Kolejny radziecki 
satelita Ziemi

ZSRR - OFERTA TECHNIKI A NRD - OD ODKURZACZA 
DO OBRABIARKI ▲ USA - MASZYNY DO NAUCZANIA

Spotkania na 40 MTP
Radziecki „Łunochod-1”, którego niebawem obejrzymy W’

W kopalni węgla brunatnego „Konin” podjęto śmiałą, 
nie praktykowaną dotąd akcję przerzucenia wielkiej ko­
parki węglowej, pracującej dotychczas na terenie od­
krywki „Gosławice”, do nowo budującej się kopalni „Jóź- 
win”. Kilkunastokilometrową odległość postanowiono skró­
cić. przeprawiając się przez Jezioro Gosławskie. Projekt 
zrodził się wśród racjonalizatorów konińskiej kopalni. W

Pracownicy morza 
u I sekretarza KCPZPR

centralnej części pawilonu ZSRR na Targach jest symbolem 
osiągnięć technicznych, z jakimi zwykli przyjeżdżać na 
MTP wszyscy wystawcy. Symbol ten wsparty jest oczywiś­
cie handlową ofertą, równie atrakcyjną dla specjalistów, 
jak dla nas automatyczny „badacz” Księżyca. Przekonali się 
o tym dziennikarze na wczorajszej konferencji prasowej w 
pawilonie ZSRR. Uczestniczył w niej konsul ZSRR w Po­
znaniu Wiktor Odinokow.

W piątek w Związku Ra- ‘ 
dzieckim wystrzelono kolejne­
go sztucznego satelitę Ziemi 
„Kosmos-427“.

Oprócz aparatury naukowej 
na sputniku zainstalowano sys 
tem radiowy dla dokładnych 
pomiarów elementów orbity, 
aparaturę radiotelemetryczną 
do przekazywania na Ziemię 
danych o pracy urządzeń i apa 
ratury naukowej. Zainstalowa­
na na pokładzie satelity apara 
tura działa normalnie. (PAP)

Ton DucThang ponownie 
prezydentem DRW

jego realizacji teoretycznie i
Koparka o ciężarze własnym 

ok 350 ton przebyła już przy po­
mocy własnych silników elektry­
cznych trasę ok. 3,5 km — z nie­
cki węglowej, stając nad brze­
giem jeziora. Olbrzym pokonać 
musiał niebagatelną, bp wynoszą, 
cą 35 metrów, różnicę wzniesień. 
Maszyna przeszła także pod 4 li­
niami wysokiego napięcia. Musia 
no wyłączyć prąd i zabezpieczyć 
linie przed zerwaniem, podnosząc 
je na wysokość kilkupiętrowego 
domu. Dokonano tych ostat­
nich operacji wczesnym rankiem 
w piątek.

praktycznie pomaga wojsko.
W piątek wieczorem ciężar ak­

cji „przerzut” przejęli od konin.
skich górników żołnierze 
komunikacyjnych MON. ,
ka, 
we

która przejęła to

la (w 
meru

zadanie, 
chwili 

„Glosu“
transportowania

dokonać 
oddawania 

do druku) 
koparki na

; wojsk 
Jednost- 

nielat-
mia- 
nu- 

prze- 
spe-

cjalnie zbudowany most suwnico 
wy wzniesiony przy brzegu jezio-
ra. Operacja przejścia z 
suwnicowego na pontony

mostu 
trwać

ma ok. 10 godz., po czym kopar- 
ka przy pomocy „pchaczy” prze-
płynie na drugi brzeg jeziora, a-

W gmachu KC PZPR odbyło 
się wczoraj w godzinach popo­
łudniowych spotkanie I sekre­
tarza KC PZPR Edwarda Gier 
ka z przedstawicielami pracow 
ników gospodarki morskiej.

W toku żywej, bezpośredniej 
dyskusji przedstawiciele gospo­
darki morskiej, dokerzy, mecha 
nicy, kapitanowie statków, dy
rektorzy 
mowali

zakładów . infor-
Edwarda Gierka

Święto narodowe 
Wielkiej Brytanii

Z okazji święta narodowego 
Wielkiej Brytanii, przypadające­
go w dniu 12 bm., przewodniczą, 
cy Rady Państwa Józef Cyrankie­
wicz wystosował depeszę gTatula 
cyjną do królowej Wielkiej Bry­
tanii Elżbiety II. (PAP)

by z kolei udać się już drogą lą­
dową

Cała 
zyjnie

na teren odkrywki „Jóź-

operacja niezwykle precy- 
przygotowywana od mie-

sięcy wzbudziła szerokie zaintere 
sowanie. Przedsięwzięcie jest nie 
tylko rewelacyjne, ale także uni­
kalne. Wprzęgnięto do jego reali­
zacji najnowsze zdobycze techn>. 
ni. z promieniami laserowymi 
włącznie. Akcja „przerzut” przy, 
niesie gospodarce narodowej zna­
czne oszczędności, (zet)

o realizacji zadań pro­
dukcyjnych, z gospodarską tros 
ką wskazując na istniejące 
jeszcze tu i ówdzie przeszkody 
utrudniające rytmiczny tok pro 
dukcji, hamujące wzrost wydaj 
ności pracy czy pełne wykorzy­
stanie istniejących mocy pro­
dukcyjnych. Rcwnolegle wiele 
uwagi poświęcono zagadnie­
niom socjalno-bytowym — spra 
wom przyspieszenia budownict 
wa mieszkaniowego na Wybrze 
żu, dojazdom do pracy, opieki 
zdrowotnej, koniecznych ułat­
wień w organizacji pracy ko­
biet zatrudnionych np. w zakla 
dach przetwórstwa rybnego.

Zjazd MPL-R 
zakończył obrady

XVI Zjazd Mongolskiej Par­
tii Ludowo-Rewolucyjnej za­
kończył w piątek obrady za­
aprobowaniem referatu spra­
wozdawczego Komitetu Cen­
tralnego MPL-R i sprawozda­
nia Centralnej Komisji Rewi­
zyjnej partii oraz uchwaleniem 
wytycznych 5-letniego planu 
gospodarki narodowej i kultu 
ry MRL na lata 1971 — 75.

Zjazd uchwalił także o- 
świadczenia popierające walkę 
narodów arabskich i walkę na 
rodów Indochin.

W tym samym dniu odbyło się 
plenum KC, na którym wybrano 
Biuro Polityczne KC w składzie: 
C. Dugersuren, N. Dżagwarał, S. 
Luwsan, D. Majdar, D. Mołom- 
dżamc, D. Sambu i J. Cedenbał.

Dyrektor pawilonu Aleksiej 
Zacharów przedstawił najnow 
sze wyroby przemysłu ZSRR: 
Są to urządzenia energetyczne, 
spawalnicze, hutnicze, obra­
biarki. sprzęt elektroniczno- 
obliczeniowy. techniki jądro­
wej, tabor lotniczy i samocho 
dowy, a także licznie ekspono 
wane towary powszechnego 
użytku — od radzieckich żaba 
wek, odbiorników i lodówek 
— po jarzębiak i żubrówkę. 
Ogółem 80 procent ekspona­
tów widzimy na MTP po raz 
pierwszy, co daje pojęcie o 
prężności radzieckiej techno­
logii i o poziomie postępu 
technicznego.

Korzyści z tego odnosi także 
polska gospodarka. Jako drugi 
partner handlowy Związku Ra-

W Hanoi odbyło się pierwsze 
posiedzenie nowo wybranego 
(11 kwietnia) Zgromadzenia 
Narodowego. Zgromadzenie 
wybrało ponownie Ton Duc 
Thanga prezydentem Demokra 
tycznej Republiki Wietnamu 
oraz powołało nowy rząd. W 
składzie gabinetu nie zaszły 
większe zmiany. Do rządu nie 
wszedł dotychczasowy wicepre 
mier Pham Hung a dotychcza­
sowy minister spraw wewnętrz 
nych Ung Vang Khiem został 
zastąpiony przez Dung Quoc 
Chinha. (PAP)

Pierwszym sekretarzem KC
MPL-R wybrano Cedenbala
a sekretarzami KC zostali C. Du- 
ąensuren, N. Dżagwarał, D. Moło- 
mdżanc i B. Łchamsuren. (PAP)

dzieckiego po NRD, 
obustronną wymianę 
współpracując zarazem

rozwijamy 
handlową, 
w wielu

innych dziedzinach produkcji i ba 
dań naukowych. W minionym 
pięcioleciu np. rozwiązywaliśmy
razem 250 zagadnień zakresu

Dokończenie na str 2

Apel Indii do WHO 
o więcej szczepionek
Rząd Indii wystosował do 

Światowej Organizacji Zdro­
wia (WHO) nadzwyczajny apel 
prosząc o przysłanie dalszych 
szczepionek przeciwko chole­
rze. WHO poinformowała, że w 
ciągu najbliższych trzech ty­
godni zostanie wysłanych do 
Indii drogą powietrzną 3 mi­
liony szczepionek przeciwko tej 
groźnej chorobie. Epidemia cho 
lery w Indii rozszerza się i 
obejmuje już nie tylko stan 
Bengal Zachodni lecz również 
stan Assam. (PAP)

Doktorat h.c Cambridge 
dla K. Michałowskiego
Wybitny polski archeolog, profe

sor Kazimierz Michałowski 
mai tytuł doktora honoris 
uniwersytetu Cambridge.

otrzy

jednej 
się us

taloną renomą międzynarodową 
uczelni w Anglii. Uroczystość na­
dania tytułu, jaka odbyła się w 
Cambridge miała barwną uświę­
coną tradycją akademicką, oprą- 
w?. (PAP)

Sesja ministerialna OJA
Wczoraj rozpoczęła się w stoli­

cy Etiopii. Addis Abebie kolejna 
sesja Rady Ministrów krajów af­
rykańskich — członków Organi­
zacji Jedności Afrykańskiej. Mi­
nistrowie opracują projekty rezo 
lucji, które zostaną poddane pod 
głosowanie podczas konferencji 
na szczycie szefów państw i rzą-

wybuchły w czwartek wieczorem 
w stolicy Meksyku. W szpitalach 
w całym mieście przebywa 160 
pacjentów z ranami odniesiony­
mi w czasie walk ulicżnych.

Starcia zostały sprowokowane 
przez bojówki prawicowych eks­
tremistów, które zaatakowały 8- 
tysięczną demonstrację studen.

dów krajów członków OJA,

OCHRONA I REKULTYWACJA GRUNTÓW • REGULACJA 
PROBLEMU WŁASNOŚCI GOSPODARSTW ROLNYCH

Zachmurzenie będzie umiarko­
wane miejscami zwłaszcza w dziel 
hicach północnych okresami du. 
$e> przelotne opady oraz burze 
Temperatura maksymalna od 18
stopni, na północy 25 st. na
południu kraju Wiatrv słabe i u. 
miarkowane z kierunków zmien­
nych.

która rozpocznie się 21 czerwca.

C. Manescu w Atenach
W piątek przybył do Aten z 3- 

dniową wizytą oficjalną rumuń. 
skj minister spraw zagranicznych 
Corneliu Manescu. Przeprowadzi 
on rozmowv z przedstawicielami 
rządu greckiego, na tematy inte­
resujące cha kraje oraz omówi 
problemv bezpieczeństwa europej 
skiego zwłaszcza na Bałkanach.

Zamieszki w Meksyku
Co najmniej 3 osób poniosło 

śmierć podczas zamieszek, które

PAP RADIO INF.Wt TEl EFONEM 
RADp'NE li 

iv!Zc 
pa 

PAP 

tów, domagających się reformy 
systemu szkół wyższych.

Odejście 9 generałów greckich
Grecki dziennik urzędowy opu. 

blikował w piąt"k decyzje rządu

pierwszego i drugiego korpusu 
armijnego, trzech kontradmirałów 
w tym dowódca floty oraz trzech 
generałów lotnictwa.

Japonia na rzecz UNRWA
Rząd Japonii oświadczył, że 

przekaże w bieżącym roku budże 
towym 550 tys. dolarów na rzecz 
Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych do spraw Pomocv Uchodź, 

com Palestyńskim (UNRWA) 500 tys. 
w postaci artykułów żywnościo­
wych (ryż) oraz 50 tys. w gotówce. 

Pościg za mordercami w Chile
Dwukrotnie udało się zbiec w 

czwartek mordercom byłego w.ce 
prezydenta Chile Zujovica, ściga­
nym przez policję. W południe na
jednym przedmieść Sant'ago
patrol policyjny ostrzelał samo, 
chód, w którym prawdopodobnie

o przeniesieniu w stan ! 
ku dziewięciu generałów

spoczyn.

przeniesionych do rezerwy
Wśród 

zna-

znajdowali zabójcy Zujovica.

neralnego armii oraz dowódcy

Udało im się zbiec. Niedługo po­
tem policja znalazła ostrzelany 
samochód. porzucony kilka ulic 
dalej. Był to Fiat

Posiedzenie Rady Ministrów
11 bm. odbyło się posiedzenie Rady Ministrów, na którym 

rozpatrzono kompleks projektów ustaw nowelizujących dotych 
czasowe przepisy o ochronie gruntów rolnych i leśnych oraz 
o rekultywacji gruntów, a także o własności gospodarstw roi 
nych i o przymusowym wykupie nieruchomości wchodzących 
w skład gospodarstw rolnych.

Rozmowy delegacji 
rumuńskiej w KRL D
W czwartek trwały w Phe- 

nianie rozmowy między delega 
cjami partyjno-rzadowymi 
RRL-D i SRR. Delegacjom 
orzewodnicza sekretarz generał 
ny KC Partii Pracy Korei, pre­
mier Kim Ir Sen oraz prze­
wodniczący Radv Państwa 
SRR. sekretarz generalny KC 
RPK Nicolae Ceausescu. (PAP)

Projekt ustawy o ochronie 
gruntów rolnych i leśnych oraz 
o rekultywacji gruntów zmie­
rza do zapewnienia komplekso 
wej ochrony środowiska biolo­
gicznego człowieka. Projekt u- 
stawy wprowadza pojęcie „grun 
ty rolne”, jako szersze i nad­
rzędne w stosunku do „użyt­
ków rolnych”. Do gruntów rol­
nych zalicza wszystkie grunty 
służące bezpośrednio celom pro 
dukcji rolniczej.

W projekcie ustrwv o uregu 
lowaniu własności gospodarstw 
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E. Gierek na otwarciu zjazdu SDP
f Dokończenie ze str. 1 
działem w realizacji progra­
mu rozwoju kraju wytyczone 
go^ przez partię, nad najlep­
szym pełnieniem przez dzien­
nikarzy ich odpowiedzialnej 
służby społecznej.

Na zjazd przybyli: członek. 
Biura Politycznego, sekretarz 
KC PZPR Stefan Olszowski, 
członek Prezydium, sekretarz
NK ZSL Edward Duda,
członek Prezydium, sekretarz 
CK SD — Piotr Stefański, Kie
rownik 
PZPR 
kretarz

Biura Prasy KC
Wiesław Bek, se-

CRZZ Wiesław
Adamski, przedstawiciele rzą­
du, gospodarze stolicy.

Referat sprawozdawczo-pro- 
gramowy w imieniu ustępują 
cego Zarządu Głównego Sto­
warzyszenia wygłosił jego 
przewodniczący — Stanisław 
Mojkowski.

Omówił on dorobek i zada­
nia dziennikarstwa polskiego, 
które na poprzednim walnym 
zjeździe SDP przed z górą 3 
laty zajęło pryncypialne par­
tyjne stanowisko wobec nosi­
cieli rewizjonistycznych i wro 
gich teorii. Mówiąc o złożo­
nych i bolesnych wydarze­
niach, jakie przeżył nasz kraj 
St. Mojkowski podkreślił, że 
w najtrudniejszych chwilach 
i codziennym działaniu dzień 
nikarze zdawali egzamin oby­
watelskiej dojrzałości. Ich ini 
cjatywy i działania musiały 
być rozwijane w niełatwych 
warunkach, w klimacie niedo 
ceniania przez ówczesne kie­
rownictwo partii rosnących 
napięć społecznych i wyraźne 
go ograniczania roli środków 
masowej informacji i propa­
gandy. Egzamin ideowej po­
stawy, dojrzałości i1 odpowie­
dzialności politycznej dzienni­
karstwa polskiego przypadł w 
dniach grudniowego dramatu.

Wraz z całym społeczeń­
stwem przyjęliśmy z głębo­
kim zrozumieniem i ulgą VII 
Plenum KC PZPR, zdecydowa 
nie poparliśmy dokonane na 
nim zmiany — powiedział re­
ferent. — Z oerspektvwy nie­
spełna pół roku od tego prze­
łomowego wydarzenia tym le 
piej widzimy jego ogromnie po 
zytywne konsekwencje.

Choć w minionym pięcioleciu — 
wskazał St. Mojkowski — łączny 
nakład prasy zwiększył się o ok. 
30 proc. — to deficvt nakładowy 
prasy codziennej szacuje sie na 1 
min egzemplarzy, a czasopism — 
na 4 min. Szczególnie dotkliwe bra 
ki występują w zakresie dzienni- 
ków popołudniowych, w prasie 
sportowej, pismach kobiecych, ma. 
gn-zwnach ilustrowanych a zwłasz­
cza w tak potrzebnej prasie wiej­
skiej i rolniczej. Poważne zadania 
stoją również w dziedzinie radia i 
tv Trwają prace nad doskonale­
niem modelu prasy. Kierunki jej 
rozwoju przewidują w perspekty­
wie osiągnięcie stanu, w którym 
w miastach wojewódzkich ukazy­
wałyby sie co najmniej dwa dzień 
niki i co najmniej 1 tygodnik lub 
miesięcznik społeczno-polityczny. 
Przy różnicowaniu profilu pism 
trzeba też należycie uwzględnić po 
trzeby poszczególnych ogniw FJN.

Mówiąc o merytorycznych 
kierunkach pracy dziennikar­
skiej St. Mojkowski stwierdził 
m. in.:

Za najważniejsze, w dokona, 
nych i kontynuowanych po VII 
i VIII plenum zmianach uwa­
żamy to. że został odbudowa­
ny i z każdym miesiącem zy­
skuje na wyrazie związek mię­
dzy realizacją zadań gospodar­
czych a urzeczywistnianiem 
społecznych celów socjalizmu, 
związek między efektami pro­
dukcji a poprawą warunków 
życia, między inicjatywą i sa­
modzielnością a jednością i 
dyscypliną działania.

Jednoznaczne akcentowanie 
tych związków stworzyło wa­
runki dla rzeczywistego dialo­
gu ze społeczeństwem. W dia­
logu tym przypada nam donio­
sła rola. Rozumiemy ją jako 
obowiązek nie tylko przekazy, 
wania. lecz i interpretacji prze 
kazywanych treści oraz kon­
centracji na najważniejszych 
problemach i zadaniach Rela­
cje zbyt optymistycznie na- 
świetlejące problem osiągają

i obowiązków obywatel powi­
nien orientować się dokładnie 
w najżywotniejszych spra­
wach państwa. Jednocześnie 
odczuwamy nieodzowność od­
powiedzialnej, dobrze umoty­
wowanej krytyki i rzeczowej 
na nią reakcji ze strony róż­
nych ogniw administracji — 
wyrażanej nie w deklaracjach, 
lecz w konkretnym działaniu 
na rzecz usunięcia stwierdza­
nych słabości i błędów.

Wiele uwagi poświęcił St. 
Mojkowski niezbędności nie­
ustannej polemiki z wrogimi si 
łami i tendencjami, nieustępli­
wej walki z wrogą socjalizmo­
wi ideologią, z antypolską dy­
wersją propagandową.

Nad referatem sprawozdaw- 
czo-programowym rozwinęła 
się dyskusja. W pierwszym 
dniu obrad zabrali w niej 
głos red., red.: Ryszard Woj- 
na („Życie Warszawy1*), Hen­
ryk Ślezioński („Panorama"), 
Józef Królikowski („Dziennik 
Bałtycki"), Adam Wysocki („Ku 
rier Polski**), Witold Lipski 
(„Wieś Współczesna**), Lesław 
Tokarski („Głos WielkOpol- 
ski“), płk Marian Stysiak 
(GZP WP), Witold Jankowski 
(„Słowo Powszechne**), Zenon 
Wilczewski (PAP), Henryk Wa 
lenda („Głos Robotniczy"), Hen 
ryk Kollat (Polskie Radio i 
TV), Bogusław Lesiewicz („Ga 
zeta Olsztyńska**), Ignacy Kra­
sicki (AR), Stefan Janusiewicz 
(„Głos Szczeciński") i Broni-

cie trzeci krąg spraw porusza­
nych w dyskusji — to potrze­
by socjalno-bytowe środowi­
ska dziennikarskiego.

Wielokrotnie nawiązywano do 
decyzji VII i VIII Plenum KC 
PZPR, które zapoczątkowały 
zasadnicze zmiany w życiu po 
litycznym i społecznym kraju, 
przywróciły znaczenie zasady 
szerokiej konsultacji w prak­
tyce działania kierownictwa 
partii i rządu. Powstały tym 
samym warunki sprzyjające 
podniesieniu rangi społecznej 
zawodu dziennikarza. Prasa, 
radio i telewizja — podkreśla­
no — powinny być nie tylko 
środkiem przekazu informacji 
i decyzji „z góry w dół“, ale 
działać w obie strony, słowem 
— stać się autentyczną trybu­
ną rozmowy między partią a 
społeczeństwem.

Podstawowym, elementar­
nym zadaniem prasy, radia i 
TV jest możliwie najbardziej 
pełne i operatywne informowa 
nie społeczeństwa. Z zadowolę 
niem mówiono więc o decy­
zjach i posunięciach nowego 
kierownictwa partii i rządu, 
zmierzających do poszerzenia 
zakresu informacji i ułatwie­
nia dziennikarzom dostępu do 
jej źródeł. Niestety — jak po-
kazuje praktyka decyzje

sław Troński (PAP) W
Dyskusja — pisze sprawoz­

dawca PAP — koncentrowała 
się wokół trzech głównych ze­
społów zagadnień, bezpośred­
nio zresztą ze sobą powiąza­
nych. Pierwszy — to zadania 
prasy, radia i telewizji, rola in 
formacji i publicystyki w służ 
bie narodu i partii, warunki 
społeczno-polityczne w jakich 
najlepiej mogą dziennikarze 
spożytkować swoją inicjatywę 
i zaangażowanie, doświadcze­
nie i talent. Druga grupa pro­
blemów wiąże się z warszta­
tem dziennikarza, z unowocze 
śnieniem zaplecza techniczne­
go środków masowej informa­
cji i propagandy, z doskonale­
niem kwalifikacji zawodowych 
kadr prasy, radia i TV. Wresz

te nie wszędzie jeszcze dotar­
ły. Nadal wielu dziennikarzy, 
musi, pragnac uzyskać niezbęd 
ne informacje, forsować barie 
ry biurokratyzmu i asekuran- 
ctwa. Problem ma tym więk­
sze znaczenie polityczne, że 
każdą lukę informacyjna w na 
szej prasie, radiu czy TV na­
tychmiast usiłuje wypełnić 
nasz przeciwnik ideologiczny.

Mówiono też o konieczności stwo 
rżenia dziennikarzom lepszych wa 
runków socjalno-bytowych, a prze 
de wszystkim należytej ochrony 
zdrowia w tym zawodzie, który spa 
la i skraca życie. Najwymowniej­
szym tego wyrazem była odczyta­
na na zjeździe lista ponad 100 
dziennikarzy, zmarłych w okresie 
3 lat, które upłynęły od poprzed­
niego zjazdu. Niezbędne jest więc 
ulepszenie i rozszerzenie opieki 

' zdrowotnej w tym środowisku, a 
przede wszystkim podjęcie wszech 
stronnej działalności nastawionej 
na zapobieganie przedwczesnej u- 
tracie zdrowia przez dziennikarzy.

12 bm. — zakończenie obrad.
PAP

Posiedzenie Rady Ministrów
Dokończenie ze str. 1

rolnych przewiduje się nadanie 
tytułu własności ziemi tym roi 
nikom, którzy użytkują ją 
faktycznie od lat jako samoistni 
posiadacze, a nie mają dotąd 
prawnie uregulowanego tytułu 

własności. Uregulowanie tej nab 
rzmiałej kwestii ma przyczynić 
się do dalszego wzrostu produk 
cji rolniczej. Przepisy ustawy 
dotyczą tych rolników, którzy 
nabyli grunty od formalnych 
właścicieli, lub użytkowują je 
w wyniku nieformalnie prze­
prowadzonego działu spadku 
lub zniesienia współwłasności. 
Nabycie prawa własności gospo 
darstw rolnych przez ich fak­
tycznych użytkowników nastą 
pi z mocy samego prawa, od 
dnia wejścia ustawy w życie.

Projekt ustawy zmieniającej ko­
deks cywilny zmierza do uelastycz 
nienia dotychczasowych przepisów 
o obrocie ziemią. W celu zapewnie 
nia intensyfikacji produkcji rolnej 
projekt ustawy stwarza rolnikom 
dobrze gospodarującym możliwość 
powiększenia obszaru gospodarstw, 
jeżeli mogą oni uprawiać go włas 
nymi środkami, bez konieczności 
zatrudniania najemnej siły robo­
czej. Projekt ustawy przewiduje 
również uelastycznienie dotychcza 
sowych zasad podziału gospodarstw 
rolnych, zniesienie normy mini­
malnej nabywania gruntów przy 
przestrzeganiu zasady, że nabyty 
obszar gruntu łącznie z dotychczas

posiadanym areałem stworzy go­
spodarstwo w pełni samodzielne. 
Ochronie przed podziałem podlega 
ją w dalszym Ciągu — zgodnie z po 
stanowieniami projektu ustawy — 
gospodarstwa rolne odpowiadające 
podstawowej normie obszarowej.

Rada Ministrów rozpatrzyła 
również projekt ustawy o nie­
odpłatnym przejęciu przez oso­
by prawne Kościoła Rzymsko- 
Katolickiego oraz innych kościo 
łów i związków wyznaniowych, 
na własność nieruchomości po­
łożonych na ziemiach zachod­
nich i północnych, a dotych­
czas wyłącznie przez te osoby 
prawne użytkowanych. Inten­
cją projektu ustawy jest dalsza 
normalizacja stosunków między 
państwem a kościołem-

Projekty ustaw zostaną przed 
łożone Sejmowi. (PAP)

,Motu Proprio“ Papieża

Gorczyński wiadukt

Główna arteria wylotowa z Poznania w kierunku południo­
wym, zostanie nareszcie oddana do użytku. Dzisiaj o godz. 9 
nastąpi otwarcie zachodniego pasa wiaduktu górczyńskiego. 

Na zdjęciu fragment nowo wybudowanej trasy. (Obszerniej pi- 
szemy o wiadukcie na str. 6).

Fot. — K. Przychodzki

ZSRR ponawia propozycję
redukcji sił zbrojnych i zbrojeń

Przemówienie L. Breżniewa
Sekretarz generalny KC KPZR Leonid Breżniew wygłosił 

w Moskwie w dniu 11 czerwca br. przemówienie na zebraniu 
wyborców okręgu baumańskiego. Treść przemówienia obej­
mowała wszystkie istotne problemy polityki wewnętrznej jak 
i polityki zagranicznej Związku Radzieckiego oraz specyfi­
czne problemy aktualnej pracy rad.

W pierwszej części swojego niczenia zbrojeń strategicz-
wystąpienia mówca wskazał 
na znaczenie XXIV Zjazdu 
KPZR, który zadecydował o 
poważnym zwrocie w całej gos 
podarce radzieckiej w kierun­
ku rozwiązania zadań dotyczą 
cych podniesienia poziomu 
dobrobytu społeczeństwa.

cił 
mom

Wiele miejsca 
L. Breżniew

działalności w

poświę- 
proble- 

chwili
obecnej rad najwyższych re­
publik związkowych i autono­
micznych, krajowych i obwodo 
wych, okręgowych, miejskich 
i rejonowych, wiejskich i osie 
dlowych. Podkreślił on tutaj ko 
nieczność wykorzystania wszy 
stkich możliwości rad, takich 
na przykład jak rozwijania u- 
sług na zasadach spółdziel­
czych przy wykorzystywaniu 
inicjatywy ludzi, którzy dotąd 
nie zawsze dostrzegani byli 
przez działaczy rad. Idzie tu 
o przyciągnięcie do działalnoś 
ci społecznie pożytecznej, jaką 
jest rozwój usług — emerytów, 
gospodyń domowych, inwali­
dów itp. Powiedział on, że je­
go zdaniem z inicjatywą w tej 
dziedzinie powinni wystąpić 
mieszkańcy Moskwy.

W części przemówienia po­
święconej polityce zagranicz­
nej Związku Radzieckiego, Le­
onid Breżniew wskazał na zna 
czenie tych dokumentów XXIV 
Zjazdu, w których sformułowa 
ny został cały zespół konkret­
nych propozycji zmierzających 
zarówno do podjęcia kroków 
częściowych, jak też do stwo­
rzenia podstaw dla powszech­
nego i całkowitego rozbroje­
nia.

Mówca przypomniał również 
znaczenie radziecko-amerykań 
skich rozmów w sprawie ogra

Z procesu o zabójstwo przy Gwiaździstej

Zeznania świadków i biegłego

skutek odwrotny 
nego Czytelnik 
wy. chce i umie 
nr pytania — i
wspólnej z 
lepszy stan

od zamierzo- 
jest dociekł5 - 
stawiać trud- 
czyni to we

partią trosce o 
naszych spraw

Wychodzimy z założenia, że :n. 
formacja jest niezbędna f naj 
ważniejszą przesłanka socjali- 
stycznej edukacji społeczeń. 
stwa. Świadomy swoich zadań
imiiMiiiimmniHiniii’

Dzisiejszy serwis ‘nformacyiny
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S. Jędrychowski przyjął 
C. J. Zabłockiego

10 bm. przybył do Polski z 
kilkudniową wizytą Clement J. 
Zabłocki, członek Izby Repre­
zentantów Kongresu Stanów 
Zjednoczonych. W czasie poby­
tu w Polsce C. J. Zabłocki od­
wiedzi Kraków oraz Międzyna 
rodowe Targi Poznańskie-

11 bm. C. J. Zabłocki został 
przyjęty przez ministra spraw 
zagranicznych Stefana Jędry- 
chowskiego. W spotkaniu 
wziął udział ambasador Stanów 
Zjednoczonych Walter J. Stoes 
sel, Jr. (PAP)

MTS wyda opinię 
w sprawie Namibii

Kancelaria Międzynarodo 
wego Trybunału Sprawiedli­
wości w Hadze poinformowa­
ła w piątek, że 21 czerwca br. 
Trybunał wyda opinię dorad­
czą w sprawie Namibii (Af­
ryki Południowo-Zachodniej).

W opinii, która zostanie o- 
głoszona publicznie, Trybunał 
przedstawi prawne konsek­
wencje kontynuowania obec­
ności RPA w Namibii wbrew 
rezolucji 276, uchwalonej 
przez Radę Bezpieczeństwa 
ONZ w roku 1970. (PAP)

Uproszczenie procedury 
anulowania małżeństw
W piątek opublikowano w 

Watykanie „Motu Proprio” 
papieża Pawła VI z 28 marca 
lar. Zarządzenie to. które wej­
dzie w życie 1 października, 
skraca wydatnie, dzięki upro­
szczeniu procedury, proces u-
znania małżeństwa za 
ne, jak też zmniejsza 
tego procesu. Jeśli do 
ry proces anulowania

nieważ- 
koszty 

tej po- 
małżeń-

stwa trwał niekiedy 15 lat, a
nigdy krócej niż 
wprowadzeniu w 
go zarządzenia
trwał on 6 do 8

4 lata, to po 
życie nowe- 

będzie on 
miesięcy-

PAP

Wczoraj, w trzecim dniu pro 
cesu Zygmunta Michałowskie­
go, oskarżonego o zabójstwo 
Antoniego D., Sąd Wojewódzki 
w Poznaniu przesłuchał dal­
szych świadków oraz wysłu­
chał opinii pierwszych bieg­
łych.

Z wyjaśnień małżonków Ha­
liny i Bolesława S., którzy od 
wielu lat utrzymywali bliskie 
kontakty z Michałowskimi, wy 
nikało, że oskarżony był ideal­
nym ojcem i mężem. Mimo te­
go — zdaniem tych świadków 
— Zygmunt Michałowski był 
przez niektórych członków swo 
jej rodziny systematycznie i 
dotkliwie gnębiony psychicz­
nie. Swiad. Bolesław S. zeznał 
nadto, że kilkanaście razy wi­
dział jak oskarżony przechodził 
ataki padaczki (każdorazowo 
trwało to ponoć nie dłużej niż 
60 sekund).

Dr Władysław Koska z Za­
kładu Medycyny Sądowej AM 
powiedział, m. in., że sekcja 
zwłok Antoniego D. wskazuje, 
iż naiorawdonodobniei otrzy­
mał on jeden bardzo silny cios, 
no którym unadł i doznał ko­
lejnych dziewięciu obrażeń 
głowy — w wyniku uderzenia

nią o nierówną posadzkę. Jest 
to zresztą zgodnie z doświad­
czeniami sądowo-lekarskimi, 
które mówią, że z reguły spraw 
ca zbrodni zadaje swej ofiarze 
pierwszy bardzo silny cios w 
celu obezwładnienia. Konklu­
dując biegły stwierdził, że ma 
ło prawdopodobne jest, by 
Antoni D. podejmował jakąkol
wiek próbę obrony, a w 
gólności, by odepchnął 
stnika.

Tymczasem oskarżony 
no w śledztwie jak i na

szcze- 
napa-

żarów
rozpra

wie wyjaśniał, iż najpierw ude 
rzył Antoniego D., a następnie 
został przez niego popchnięty. 
Niejdko uzupełnieniem tej tezy 
było twierdzenie oskarżonego, 
że doznał on różnych drobnych 
obrażeń.

Biegły wypowiedział się rów 
nież na ten temat. Stwierdził, 
że obrażenia oskarżonego jak 
wynika z oględzin przeprowa­
dzonych 25 grudnia ub. roku 
(zbrodnia nastapiła 21 grudnia) 
nie są charakterystyczne dla 
urazów zadanych przez in­
ną osobę. Mogły one nato­
miast powstać przy naprawie 
samochodu lub w wyniku sa­
mookaleczenia. (ak)

nych, których pozytywne wyni 
ki odpowiadałyby interesom na 
rodów obu krajów jeśli idzie 
o zadanie utrwalania powszech 
nego pokoju. Sprawą decydu­
jącą dla powodzenia tych roz­
mów jest ścisłe przestrzeganie 
zasady równości bezpieczeń­
stwa obu stron i wyrzeczenie 
się prób uzyskania jakichś je­
dnostronnych korzyści kosz­
tem drugiej strony. L. Breż­
niew wyraził nadzieję, że rów 
nież rząd Stanów Zjednoczo­
nych zajmie w tej sprawie kon 
struktywne stanowisko. Przy­
pomniał on, że na XXIV Zjeź 
dzie wysunięto inicjatywy w 
sprawie zakazu wszelkich rodzą 
jów broni masowego rażenia, 
ograniczenia budżetów wojsko 
wych oraz całkowitego zanie­
chania doświadczeń z bronią,

Normalizacja
na Cejlonie

Ostatnie ogniska kwietnio­
wej rewolty ekstremistów cej- 
lońskich wygasły zupełnie, 
według urzędowych komunika 
tów ogłoszonych w Kolombo 
— donosi korespondent PAP, 
red. A. Piekarowicz. W cią­
gu ostatnich dwóch tygod­
ni nie było żadnych doniesień 
o napadach powstańczych. Si­
ły bezpieczeństwa nadal jed­
nak przeczesują dżungle, aby 
wyłapać resztki grup republi-r 
kańskich. (PAP)

nuklearną. 
również na 
konferencji 
nuklearnych

Zaproponowano 
Zjeździe zwołanie 
pięciu mocarstw 
— Związku Ra-

Libia uznała ChRL
dzieckiego, Chińskiej Republi­
ki Ludowej. Stanów Zjedno­
czonych, Wielkiej Brytanii, 
i Francji. „Czekamy na odpo­
wiedź — oświadczył L. Breż­
niew — czeka na ni a również 
światowa opinia publiczna5'.

PAP

Przewodnićzący Libijskiej 
Rady Rewolucyjnej Kadafi 
ogłosił w piątek, że Libia po­
stanowiła uznać Chińską Re­
publikę Ludową. Wiadomość 
tę zamieściła w depeszy z Try 
polisu Bliskowschodnia Agen 
cja Prasowa. (PAP)

Spotkania na 40 MTP
Dokończenie ze str. 1

teorii i praktyki i tyle nowych 
tematów opracujemy w bieżącej 
pięciolatce, zagwarantowane to 
będzie współdziałaniem 33 radzie-

Są również samochody, ma­
szyny biurowe, rolnicze, arty­
kuły powszechnego użytku, 
wśród których osobliwością

ckich i 18 polskich resortów.
Równolegle zwiększa się 

miana handlowa. Umowa 
najbliższe 5 lat przewiduje

jest np. odkurzacz 
czenia na mokro.

do czysz-.

wy 
na 
jej

Ekspozycję w 
USA zaprezentował

pawilonie 
dziennika

wzrost o 60 procent, przy 
czym wzajemne dostawy ma­
szyn zwiększą się o 75 pro­
cent.

Wieloletnie umcwy i poro­
zumienia, jakimi związana jest 
nasza gospodarka z sąsiadami 
zza Odry, również przewidu­
ją zacieśnienie współpracy han
dlowej i technicznej z 
Wiele o tym mówiła 
handlowy ambasady w 
szawie Elfrida Wagner.

NRD. 
radca 
War- 
Pod-

kreśliła ona zwłaszcza znacze­
nie niedawnej wizyty polskiej 
delegacji gospodarczej w Ber­
linie dla dalszych obustron­
nych kontaktów przemysło­
wych i naukowo-badawczych 
w bieżącym pięcioleciu-

M. in. 
goroczna 
wzrośnie 
się także 
rozwoju

na tej podstawie te- 
wymiana handlowa 
o 10 procent. Toczą 
rozmowy w sprawie 
kooperacji naszych

przemysłów stoczniowych.
Obecna ekspozycja NRD jest 

wyrazem praktycznego rozwi­
jania obustronnych kontak­
tów. Nasi goście położyli tym 
razem główny nacisk na za­
prezentowanie linii technolo­
gicznych i systemów częścio­
wych dla przemysłu. Dotyczy 
to szczególnie przemysłu ma-
szynowego, 
m. in. linie 
merycznym 
ko sprawne

Obejrzymy więc 
obrabiarek o nu- 
sthrrwmiu. wyso- 
tokarki. frezarki.

nowe maszyny poligraficzne.

rzom konsul do spraw kultury 
i prasy Donald Sheehan. Tym 
razem wystawcy amerykańscy 
koncentrują uwagę zwiedza­
jących na problemie naucza­
nia przy pomocy najnowszej 
techniki.

Dorobek 6700 firm widoczny 
jest w tej ekspozycji w posta­
ci licznych urządzeń do na­
uki: jazdy, matematyki, fizy­
ki, biologii, elektroniki, języ­
ka, a nawet gry na fortepia­
nie. Są także pouczające za­
bawki dla przedszkolaków.

Handlową ofertę zapewnia 
natomiast udział 6 firm ame­
rykańskich, specjalizujących 
się w aparaturze elektronicz­
nej.

W pawilonie USA wyświe­
tlany będzie również film o 
eksperymencie kosmicznym 
„Apollo-14”. (zs)

Rewizjonistyczne nazwy 
nowych ulic w Bonn

W tych dniach Rada Miejska w 
Bonn podjęła decyzję świadczącą 
o tym, że pomimo nowej polity- 
ki wschodniej w licznych jeszcze 
środowiskach żyją nadal stare od 
wetowe tendencje w stosunku do 
krajów socjalistycznych. Zatwiet 
dzono nadanie ulicom takie’’ 
nazw, jak: Opolska, Sudecka, K,si 
nedzka. Katowicką. Poznańska, 
Karkonoszy itp. Ogółem w ten 
sposób nazwano 13 ulic w nowej 
dzielnicy Bonn. (PAP)



Od „Sputnika 1“ do
WTI szystko zaczęło się 4 
yy października 1957 roku, 
’ ’ kiedy to z przestrzeni 

kosmicznej dotarł na Ziemię 
sygnał radiowy, wysłany przez 
pierwszego sputnika. Rozlega­
jący się głos, zakodowany 
jako „biip — biip — biip”, był 
symbolem nowej ery naszej 
cywilizacji. Otworzył ją nie­
wielki, sztuczny satelita Ziemi 
o wadze zaledwie 83,6 kg, 
wystrzelony przy pomocy da- 
lekonośnej rakiety z obszarów 
Związku Radzieckiego.

Później przyszły dalsze wie­
ści o próbach zdobywania 
kosmosu. Na razie bez udziału 
człowieka. A zatem — naj­
pierw doświadczalny „Sput- 
nik-2” z pasażerem — psem 
Łajką, później już w 1958 ro­
ku ponad 1000-kilogramowy 
„Sputnik 3”, a po roku Zwią­
zek Radziecki rozpoczął eks­
perymenty z nacelowanymi na 
Księżyc statkami typu „Łu­
na”.

Kolejny etap otworzył lot 
w roku 1960 II statku kosmi­
cznego o wadze pojemnika, do 
chodzącej do 2,5 t. Jego pasa­
żerami były psy doświadczal­
ne Biełka i Striełka.

I wreszcie pierwszy start 
człowieka. 12 kwietnia roku 
1961 obleciała cały świat wia­
domość o wystrzeleniu w 
ZSRR statku „Wostok I” z Ju 
rijem Gagarinem na pokła­
dzie- Takich statków z ludzką 
załogą wysłał Związek Radzie 
cki w przestrzeń międzyplane­
tarną sześć. Ich loty i dane 
zebrane przez kolejne załogi 
pozwoliły od roku 1964 rozpo­
cząć serię doświadczeń ze 
statkami wieloosobowymi. 
Pierwszym z nich był „Wo- 
schod I”, który 12 październi­
ka 1964 poszybował w kosmos 
z 3-osobcwą załogą, a już w 
marcu roku 1965 jeden z człon 
ków załogi takiego statku — 
„Woschoda 2”, A. Leonow, po 
raz pierwszy w dziejach doko 
nał kilkuminutowego spaceru 
w przestrzeni kosmicznej.

Zdalne połączenie w kosmo­
sie dwóch satelitów z serii 
„Kosmos” (nr. kolejne 186 i 
188) nastąpiło w październiku 
1967. Różne było przeznaczenie 
aparatów tej serii, z której 
już ponad 400 szybuje dookoła 
naszej planety.

Doświadczeniom w dziedzi­
nie łączenia statków kosmicz­
nych miały jednak służyć po­
jazdy typu „Sojuz”, z których 
pierwszy wystartował w kwiet 
niu 1967, pilotowany przez 
kosmonautę W. Komarowa, a 
w półtora roku później statek 
„Sojuz 3”, z pilotem G. Bie 
riegowojem, dokonał manew­
ru zbliżenia za pomocą stero­
wania automatycznego i na­
stępnie ręcznego do wyniesio 
nego wcześniej na orbitę oko- 
łoziemską „Sojuza 2”. Po wy­
konaniu zadania oba statki, po 
4 dniach lotu, miękko wylądo 
wały na Ziemi. Był to jeden z 
poważniejszych kroków w kie’ 
runku budcwy wielkich, sta­
cji kosmicznych, orbitalnych.

Dyscyplina pracy — 
ogół obowiązków pra 
z J cowniczych, których 

przestrzeganie jest warun­
kiem skutecznego przebiegu 
procesu pracy skooperowanej 
(zespołowej); także podporząd 
kowanie się pracownika obo­
wiązującym go zasadom postę 
powania” (Słownik Wiedzy 
Obywatelskiej PWN — 1970). 

Tyle definicji dla przypom­
nienia. Myślę bowiem, że dzi­
siaj nikt nie kwestionuje 
(choć często jeszcze nie doce­
nia) dyscypliny pracy jako 
obiektywnej prawidłowości 
wszelkiej pracy, mającej cha­
rakter zespołowy. Odnosi się 
to zarcwno do mikroprocesów, 
w jednym zakładzie, jak i do 
makroproblemów • produkcyj­
nych, w skali kraju, społe­
czeństwa.

W pierwszym przypadku 
mowa raczej o dyscyplinie pra 
cy sensu stricto, w drugim w 
grę wchodzi pojęcie bardziej 
złożone. Składają sie na nie 
Procesy pracy w wielu dzie­
dzinach jednocześnie, w gos­
podarce. technice, nauce, kul­
turze. Jeśli przy tym uwzględ 
nić zasady przestrzegania obo 
wiazków obywatelskich, 
należy już mówić o pojęciu 
najszerszym: o dyscypli- 
nip społecznej.

Żw^acamy uwagę akurat na 
te kwestie, bowiem jest ona 
szczególnie istotna dla nasze- 
2o kraju. Po VHI Plenum KC 
PZPR, przyjęto, że generalnym 

Pierwsza taka stacja została 
zbudowana w połowie stycz­
nia 1969, kiedy to szybował w 
kosmosie „Sojuz 4” i „Sojuz 
5 ’. Wówczas to kosmonauci 
A. Jelisiejew i J. Chrunow, 
jako pierwsi przeszli z „So­
juza 5” do „Sojuza 4”.

Równocześnie jednak kon­
tynuowano w ZSRR badania 
możliwości lotów na Księżyc. 
Stacja „Łuna 1” minęła 
wprawdzie satelitę Ziemi w 
odległości 5 — 6 tys. km (4 I 
1959), ale „Łuna 2” (13 IX 
1959) spadła na Księżyc, a 
„Łuna 3”j (6 X 1959) wykonała 
po raz pierwszy zdjęcia po­
wierzchni tej części Księżyca, 
która nie jest widoczna z Zie­
mi. Umożliwiły te zdjęcia wy 
konanie później pierwszej do­
kładnej mapy niewidocznej 
części Księżyca. Jeden z kolej 
nych eksperymentów polegał 
na wylądowaniu na Księżycu 
stacji „Łuna 9” (3 II 66) i wy 
konaniu pierwszych zdjęć pa­
noramicznych naszego natu­
ralnego satelity-

Szeroki program badań prze 
strzeni kosmicznej nie ominął 
w ZSRR i Słońca. To właśnie 
stacja „Łuna 1”, po minięciu 
Księżyca, weszła w styczniu 
1959 roku w orbitę około- 
słoneczną i stała się pierwszą 
sztuczną planetoidą. Lata 
sześćdziesiąte przyniosły rów­
noległe badania innych planet, 
głównie Marsa i Wenus- Pierw 
szy próbnik z tego zakresu ba 
dań — „Mars 1” wystartował 
1 listopada 1962, natomiast ko 
lejne stacje skierowane ku pla 
necie Wenus opuszczały ra­
dzieckie kosmodromy 12 II 62 
(„Wenus 1”), 1 III 66 („We­
nus 3”, która snadła na pla­
netę) i 18 X 1967 („Wenus 4”, 
która miękko ładowała na po 
wierzchni planety).

Najbliższe naszej pamięci — 
w owej bardzo bogatej już hi­
storii lotów kosmicznych — są 
jednak sukcesy osiągnięte za­
ledwie przed dwoma laty. Oto 
11, 12 i 13 października 1969 r. 
na zbliżone do siebie orbity 
wysłano ze Związku Radziec­
kiego kolejne statki typu „So 
juz” z numerami 6, 7 i 8. Był 
to pierwszy zespołowy lot 
trzech statków, pod dowódz­
twem „pasażera” ostatniego z 
nich — W. Szatałowa. Pro­
gram tego lotu obejmował nie 
tylko próby równoczesnej łącz 
ności między wszystkimi „So- 
juzami”, także ze stacjami na 
ziemnymi, lecz nadto opera­
cje manewrowania w takim 
zespole. A zatem jeszcze je­
den eksperyment, i to już bar 
dzo widoczny, na drodze ku 
montowaniu wielkich stacji 
orbitalnych w przestrzeni kos 
micznej.

Badania zmierzające do us­
talenia możliwości budowy sta 
cji międzyplanetarnych — 
przesiadkowych czy ratunko­
wych — trwają w ZSRR nie­
przerwanie. Oto przed rokiem, 
na statku „Sojuz-9” kosmonau 
ci W. Nikołajew i W. Siewa- 
stjanow ustanowili rekord dłu 
gotrwałości lotu kosmicznego, 

Zdyscyplinowani—sobie na pożytek
kierunkiem długofalowej stra­
tegii będzie modernizacja gos­
podarki narodowej, wejście 
na drogę rewolucji naukowo- 
technicznej. Oznacza to jedno 
cześnie określony zasób wy­
magań, stawianych obywate­
lom. Nie trzeba chyba spec­
jalnie podkreślać, że niezbęd­
nym elementem nowoczesnego 
społeczeństwa, które ma ambi 
cje, pragnie się rozwijać, chce 
osiągać jakieś bliskie i dale­
kie cele, jest przestrzeganie 
ogółu obowiązków przez każ­
dego z nas, na każdym stano­
wisku pracy-

Być społeczeństwem nowo­
czesnym, to znaczy stanowić 
zbiorowość ludzi zdyscyplino­
wanych. a więc konsekwent­
nie i wytrwale działających, 
zgodnie z obranymi kierunka­
mi. Rzecz w tym bowiem, aby 
działanie to było efektyw­
ne, a więc takie, które poz­
wala wykorzystywać należycie 
ludzkie możliwości i kwalifi­
kacje, potencjał gospodarczy i 
naukowy, zasoby surowccwe, 
energetyczne itp.

„Nowa dynamika rozwojowa 
naszego kraju zależy w znacz­
nej mierze zarówno od właści 
wej strategii gospodarczej i 
nowoczesnych metod kierowa­
nia i zarządzania, jak i od

„Saluta“
przebywając w przestrzeni po 
zazlemskiej 17 dni, 16 godzin 
i 59 minut. Wreszcie — w 
kwietniu obecnego roku wy­
strzelono „Sojuza 10” i stację 
orbitalną „Salut”, co było za­
powiedzią generalnej próby 
utworzenia obecnej stacji za­
łogowej, zbudowanej przez 
tenże „Salut” w połączeniu z 
„Sojuzem 11”, pilotowanym 
przez ppłk. G. Dobrowolskie­
go, inż. pokładowego, kosmo­
nautę ZSRR — W. Wolkowa 
i inż. badacza W. Pacajewa.

W tym ostatnim przypad­
ku, o którym prasa i stacje ra 
diowe oraz TV całego świata 
doniosły 6 bm., chodzi już o 
szeroko zakrojony program 
naukowm-techniczny. Jak do­
niosła agencja TASS, w cza­
sie lotu w kabinie stacji „Sa­
lut”, połączonej ze statkiem 
„Sojuz 11” chodzi nie tylko o 
sprawdzenie działania urzą­
dzeń pokładowych i aparatu­
ry pilotowanej stacji orbital­
nej. Dalsze cele tego fanta­
stycznego i epokowego lotu, 
to: opracowanie metod i spo­
sób orientacji oraz nawigacji 
statku wraz z badaniem syste 
mów sterowania, kompleksem 
kosmicznym na orbicie, bada 
nia obiektów geologicznych i 
geograficznych na Ziemi, a 
także zajwisk atmosefrycz- 
nych, badanie fizycznych cha 
rakterystyk procesów i zja­
wisk zachodzących w atmosfe 
rze oraz w przestrzeni kosmi­
cznej, także w warunkach pro 
mieniowania elektromagnety­
cznego oraz badania medycz­
ne i biologiczne, zwłaszcza 
wpływu różnych czynników 
na organizm ludzki.

Epokowym w tym całym 
eksperymencie, trwającym je 
szcze w kosmosie, jest także 
i to, że stacja „Salut” szybu­
jąca od kilku tygodni w prze­
strzeni okołoziemskiej, prze­
kazywała na Ziemię informa­
cje o działaniu poszczególnych 
urządzeń i agregatów. Jej a- 
paratura i wyposażenie tech­
niczne były cały czas badane 
wprost z Ziemi, co jeszcze bar 
dziej podkreśla precyzję wszel 
kich urządzeń i dokładność, z 
jaką przygotowano ten kos­
miczny pojazd. Podkreśla się 
w tym przypadku, że „Saluta” 
wyposażono m. in. w apara­
turę i przyrządy, jakie do tej 
porv nie były stosowane w in 
nych pojazdach kosmicznych, 
a udoskonalono poważnie te* 
które znane już były na po­
kładach poprzednich statków

Przy rozpatrywaniu sukce­
sów radzieckiej kosmonauty- 
ki w obecnym eksperymencie, 
nie sposób nie wymienić dwóch 
innych zbieżnych informacji. 
Oto szybujące w kierunku 
Marsa sondy „Mars-2” i 
„Mars-3” przebyły już bez za­
kłóceń kolejne 4 897 000 km i 
2 880 000 km, natomiast pojazd 
księżycowy „Łunochod” rozpo 
czął na Księżycu dziewiąty 
miesiąc pracy...

Opracował:
E. C.

rzetelnej, wysoko kwalifiko­
wanej, zaangażowanej i spraw 
nej pracy całego społeczeń­
stwa. Konieczne jest powszech 
ne zrozumienie przez każdego 
obywatela, iż możemy mieć

OBYWATELSKIE?

tylko to, co sami wypracuje­
my. czego sami się dorobi­
my” (ż przemówienia E. Gier­
ka na VIII Plenum KC).

Zdajemy sobie doskonale 
sprawę z tego. że wy­
łożone tu zasady postępo­
wania. podstawa których jest 
poczucie dyscypliny społecz­

W całej NRD — od Kap 
Arkona na wyspie Rugii, 
po Bad Schandau w Gó­

rach Kruszcowych — ludność 
przygotowuje się do ważkiego 
wydarzenia, jakim jest VIII 
Zjazd SED (Niemieckiej Socja­
listycznej Partii Jedności) roz­
poczynający się 14 czerwca w 
Berlinie. Ogniskową jego obrad 
mają stanowić zadania pięcio­
letniego planu rozwoju gospo­
darki narodowej NRD w la­
tach 1971 — 1975. Dyrektywny 
projekt tego planu, zakładają­
cy dalszy wzrost materialnego 
i kulturalnego poziomu życia 
społeczeństwa NRD, był przez 
szereg tygodni przedmiotem 
dyskusji, obejmującej wszys­
tkie warstwy ludności.

W miastach i na wsi, w prze 
myślę i rolnictwie, podjęto też 
szereg inicjatyw, których ogól­
nym hasłem było: „Wykonać 
planowe zadania półrocza do 
31 maja‘‘. Zarówno członkowie 
partii, jak i wszyscy obywate­
le, widzieli w realizacji tego 
hasła najlepszą formę przygo­
towania VIII Zjazdu, reprezen 
tującego interesy wszystkich 
obywateli NRD.

Można się o tym przekonać, 
choćby tylko pobieżnie prze­
glądając dyrektywy nowego 
planu pięcioletniego. W roku 
1975 dochód narodowy ma 
osiągnąć 136 — 138 mld ma­
rek. Przemysłowa produkcja 
towarowa zwiększy się w cią­
gu pięciolecia o 35 — 36 pro­
cent. Dochody ludności będą 
wzrastać o 4 procent w ciągu 
roku, identyczny ma być 
też wzrost wydajności pracy. 
Między innymi, w celu stopnio 
wego zaspokajania rosnącego 
zapotrzebowania na energię 
elektryczną, do roku 1975 uru­
chomiony zostanie dodatkowy 
potencjał energetyczny rzędu 
6 400 MW. Przetwórstwo ropy 
naftowej wzrośnie z 10,4 min 
ton w roku 1970. do 18 — 19 
min ton w roku 1975.

Ogólne nakłady na oświatę, 

Centrum Berlina stolicy NRD.
Fot. — „Głos"

nej, nader często nie były i 
nadal nie są przestrzegane. 
Życie dostarcza nam przykła­
dów lekceważenia obowiąz­
ków, rezultatem czego jest m. 
in. marnotrawstwo czasu pra­
cy, marnotrawstwo materia­
łów, rozrzutność finansowa, 
nadużycia, złe wykorzystanie 
maszyn, kadry itp. Za tym idą 
określone straty.

Każde nowe miejsce pracy 
w przemyśle kosztuje 200 — 
400 tys. zł, tymczasem nie brak 
zakładów, gdzie czas dnia ro­
boczego wykorzystywany jest 
na efektywną produkcję w 55 
— 60 procentach. Aby wyszko 
lić fachowca z dyplomem in­
żyniera, czy magistra, trzeba 
około 200 tys. zł, ale w ub. 
roku około 60 tys. absolwen­
tów szkół wyższych nie praco 
wało w wyuczonej specjalnoś­
ci. Znane są przykłady du­
żych strat na wadze skupowa 
nych zwierząt rzeźnych, W'ku 
tek niedbałości pracowników 
aparatu skupowego. Nie brak 
strat, powodowanych ignoro­
waniem uchwał i ustaw, bra­
kiem poczucia odpowiedzial­
ności i partykularnym myśle­
niem.

Trzeba wyciągać wnioski z 
prostej prawdy, że „możemy 
mieć tylko to, co sami wypra­

Przed VIII Zjazdem SED

Finisz zobowiązań
Korespondencja własna z NRD

kulturę, sport, wypoczynek, 
służbę zdrowia oraz na świad­
czenia socjalne mają sięgnąć w 
obecnej pięciolatce poziomu 
140 — 150 mld marek (w mi­
nionej — wyniosły 110 mld). Są 
to cele ważne dla wszystkich. 
Ale'i osiągnięcie ich zależy od 
wszystkich.

Oto — by posłużyć się jed­
nym ź przykładów — w sto­
łecznym dla NRD Berlinie w la 
lach 1966 — 1970 zbudowano 
23 000 nowych mieszkań. Dal­
szych 8 000 — zmodernizowa­
no, przebudowując je lub roz­
budowując. Powstało też 30 no 
wych szkół,, ponadto powiększo 
no 7. Tak więc zdawałoby się, 
iż budowlani Berlina mogą być 
w pełni zadowoleni z tych wy­
ników. A jednak nie chcą się 
nimi zadowalać w przyszłości. 
88 procent wszystkich zespo­
łów pracowników budownic­
twa przeprowadziło przed 
Zjazdem analizę swojej pracy 
i podjęło zobowiązania, zgod­
nie z którymi mieliby do ro­
ku 1975 poprawić wyniki o 26 
— 28 procent. Tak znaczny 
wzrost wydajności pracy żarnie 
rzają osiągnąć przede wszys­
tkim drogą socjalistycznej ra­
cjonalizacji.

Inny przykład ze stolicy 
NRD: od 16 miesięcy elektrow 
nia Koepenick pracuje bez pla 
nowego deficytu. Środkiem do 
uzyskania tych efektów ekono 
micznych stała się socjalistycz 
na praca społeczna. Jeszcze w 
końcu roku 1969 do zesnołów 
pracy socjalistycznej należała 
jedna trzecia pracowników, w

cujemy”, że każda niecelowa 
decyzja, każda źle wydana zło 
tówka, to pomniejszenie szan­
sy na załatwienie jakiegoś in­
nego, ważnego wydatku. Tym 
czasem potrzeby kraju są 
ogromne.

Nasze zamierzenia na nad­
chodzące lata są w pełni real­
ne, ale na wszystko to trzeba 
po prostu zarobić. Jak? Prze­
myślanymi decyzjami, sumień 
ną, zdyscyplinowaną pracą, 
gospodarskim, troskliwym dla 
spraw kraju podejściem- Po­
trzebne są inicjatywa, żywsza 
myśl twórcza i większe zaan­
gażowanie. Jednym słowem, 
potrzebna jest większa dyscy­
plina społeczna, nie ta. formal 
na, lecz taka, którą nazywamy 
dyscypliną świadomą.

Jeśli więc ustalono dla Wiel 
kopolski zadania produkcyjne 
na lata 1971 — 1972 na pozio­
mie 91,9 mld zł, to jest ponad 
17 procent wyższe niż w roku 
1970, to trzeba, by zadania te 
zostały rozłożone nie tylko na 
noszczególne zakłady pracy. 
Konieczne jest, aby znał je 
każdy wydział, każda bryga­
da, każde ogniwo produkcyj­
ne załogi. Truizmy? Niestety, 
nie. Praktyka sprowadzania 
zadań produkcyjnych do same 
go dołu nie jest powszechnie 
stosowana.

Świadoma dyscyplina wyma 
ga. by załoga była ś w i a d n- 
m a te«*o co ma robić, cze?-' 
się od mm oczekuje i po co.

Dokończenie na str. 4 

rok później już 80 procent, do 
dnia otwarcia Zjazdu aż 90 pro 
cent skomplikowanych zadań 
elektrowni rozwiązywać będą 
kolektywy.

W Erfurcie, stanowiącym naj 
bardziej na południowy-zachód 
wysunięty ośrodek przemysło­
wy NRD, dużych możliwości 
szybkiego usprawnienia pracy 
przedsiębiorstw szuka się w po 
prawie zaopatrzenia. Radni 
„miasta kwiatów" skoncentro­
wali swe wysiłki by poprawić 
zaopatrzenie robotników bu­
dowlanych, przed którymi no­
wa pięciolatka stawia szczegół 
nie ważkie zadania. Ale pro­
blem ulepszonego zaopatrzenia, 
został wzięty na wspólny war 
sztat związków zawodowych, 
handlu i organów inspekcji ro 
botniczo-chłopskiej także w ta 
kich dużych zakładach jak 
elektrownia erfurcka, fabryka 
maszyn biurowych „Optima", 
czy kombinat obuwniczy „Paul 
Schaefer".

Dalszą poprawą warunków 
pracy i życia ludności — a jest 
to jedno z najważniejszych za 
dań pięciolatki — zajmują się 
także ojcowie miasta Plauen. 
W drodze ich ścisłej współpra 
cy z tamtejszymi — znanymi 
dobrze na całym świecie — fa 
brykami firan i koronek, fabry 
ka maszyn drukarskich „Pla- 
mag“ i obrabiarek „Wema“, 
zgodnie zresztą z życzeniami i 
postulatami mieszkańców, po w 
stają zesnolonym wysiłkiem no 
we obiekty socialne, a także 
nodjete zostały inicjatywy ma­
jące na celu dalszy rozwój ży­
cia umysłowo-kulturalnego.

W programie współzawodnic 
twa z okazji VIII Zjazdu SED 
uchwalonym przez załogę fa­
bryki włókien sztucznych w 
Premnitz, nie zapomniano rów 
nież o sporcie. Tamtejszy klub 
sportowy stał się organizato­
rem dwóch „olimpiad sportu 
zakładowego" oraz uczestniczył 
w ośmiu świętach sportu, 
obchodzonych w poszczegól­
nych oddziałach fabryki. Lek­
koatleci, kierując się hasłem 
„wyżej, szybciej, dalej", opra­
cowali ciekawy zestaw ćwiczeń, 
mający zachęcić do uprawia­
nia gimnastyki zarówno mło-' 
dych jak starszych.

Rzecz jasna — również mło­
dzież chce dotrzymać kroku i 
witać godnie zjazd partii. Na 
przykład lipska organizacja 
miejska FDJ zainicjowała 
akcję „oszczędność materia­
łów 71“, której celem jest uzys 
kanie 50 min marek. Już do 1 
maja młodzi obywatele miasta 
zapisali na swe konto 13 min. 
Młodzież kombinatu budowla­
nego specjalizującego się w bu 
dowie wież chłodniczych, peł­
nym wykorzystaniem czasu 
pracy, a także zbiórką odpa­
dów wypracowała już czek 
opiewający na sumę, przekra- 

' czającą 40 tys. marek. Mło­
dzież kombinatu chemicznego 
„Boehlen" zamierza wygospo­
darować oszczędnością mate­
riałów i energii elektrycznej — 
nół miliona marek. Wstępną 
okazją do podsumowania do­
tychczasowych osiągnięć w tej 
akcji, był IX „Parlament 
FDJ", odbywający się w końcu 
maja w Berlinie. Gospodarze 
narlamentu. wystąpili na nim 
z dorobkiem godnym uwagi: 
42 min marek zapisanych na 
konto: ..oszczędność materia­
łów 71“. Stworzono 785 no­
wych obiektów, powstały 93 
brygady młodzieżowe. 22 orga­
nizacje podstawowe FDJ wzię­
ły w swe rece i na swoją odpo 
wiedzialność ważne zadania 
eksportowe.

Wszechstronną aktywność 
wykazują również najmłodsi 
obywatele NRD. Młodzi pio­
nierzy meldują za pośrednic­
twem swego czasopisma „Die 
Trommel" o dotychczasowych 
wynikach swej akcji dla uczczę 
nia VIII Zjazdu SED. prowa­
dzonej pod hasłem „U boku to 
warzyszy — ku chwale NRD“. 
Jej celem jest podniesienie po 
ziomu wyników nauki w szko­
le. a ponadto udział w solidar­
nościowym ruchu „milion róż 
dla Angeli Davis“. oraz oszczę 
dzania i zbiórek dla walczące­
go Wietnamu.

HANS POLLAK
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Zdyscyplinowani 
sobie na pożytek 
Dokończenie ze str. 3

Niezbędne jest też właściwe 
forum ustalania i rozdzia­
łu zadań, właściwa atmosfera 
narad produkcyjnych, sprzy- 
jących twórczym dysku­
sjom i konstruktywnym wnio 
skom. Musi być miejsce dla 
otwartych wypowiedzi, zmie­
rzających do poprawy gospo­
darności i usuwania zła, do 
poprawy działalności przed­
siębiorstw. Między innymi po 
to, by po dyskusji i powzię­
ciu ostatecznych decyzji — 
ogół pracowników znał przy­
czyny takich, a nie innych roz 
strzygnięć i przystąpił do peł­
nego wcielania tych decyzji w 
życie. Załoga powinna czuć 
się współgospodarzem, a tym 
samym i współodpowiedzialna 
za sprawy zakładu. Tylko 
świadomy celów i zadań ze­
spół może je z powodzeniem 
realizować.

Nowoczesny proces wytwa­
rzania, dużą wydajność pracy 
sprzyjającą szybszemu wzro­
stowi dochodu narodowego, 
cechuje spokojny rytm i ład. 
Rytm ten jest osiągalny tylko 
w warunkach dużej odpowie­
dzialności i dyscypliny spo­
łecznej. Warunki takie trzeba 
nieustannie tworzyć, bo dy­
scyplina społeczna sama z sie- I 
bie się nie zrodzi. Współtwo­
rzymy ją wszyscy.

Z. M. I

Refleksje z sali sądowej

Kasjerka
Pod koniec lat 60-tych 

część pracowników Ban-
A ku Spółdzielczego w 
Trzciance brała udział w słod­
kich śniadaniach. Wydawała je 
pani Halina. Z biurek znikały 
wówczas dokumenty finanso­
we i liczydła, a pojawiały się 
ciastka, czekolada, kawa. Cza­
sami, kiedy duża czarna trafia­
ła na biurko ówczesnego kie­
rownika banku, szef się dzi­
wił.

— Az jakiej to znów oka­
zji?

— Klienci przynieśli — od­
powiadała pani Halina zaspo­
kajając... całkowicie ciekawość 
zwierzchnika.

Klienci nie byli altruistami. 
Słodkie śniadania stanowiły 
jedną z form rekompensaty za 
trud Haliny Dopierałowej, któ 
ra dokonując różnych machi­
nacji umożliwiała kilku rze­
mieślnikom podejmowanie z 
banku pieniędzy (łącznie 646 
tys. zł) na czeki bez pokrycia.

Drugi nurt przestępczej dzia 
łalności Haliny Dopierałowej 
polegał również na fałszowa­
niu dokumentacji, ale kończyło 
się to podrabianiem podpisów 
(właścicieli m. in. książeczek o. 
szczędnościowych i rachunków 
bieżących) na dowodach wy­
płat i w rezultacie przywłasz­
czaniem gotówki. Łącznie u- 
kradła 642 tys. zł. Współdziała­
li z nią niektórzy pracownicy 
banku z głównym księgowym 
— Piotrem Leszką na czele.

Główny księgowy łatwo dał 
się namówić db udziału w na­
dużyciach. Było to tak. W 1967 
roku inspektor Banku Rolnego 
w Trzciance przeprowadzając 
kontrolę w Banku Spółdziel­
czym ujawnił różnicę (w wyso­
kości 190 tys. zł) między spra­
wozdaniem tej ostatniej pla- 
placówki a wyciągiem NBP 
dotyczącym wykorzystania 
tzw. funduszu refinansowego. 
Poprosił więc o wyjaśnienie tej 
niezgodności Leszkę, ten zaś 
zwrócił się z takim żądaniem 
do Dopierałowej. Podczas roz­
mowy w cztery oczy Dopiera- 
łowa przyznała się Leszce, że 
dokonuje nadużyć i prosiła go 

•o zachowanie tego faktu w ta­
jemnicy. Księgowy przystał na 
to. Od tego czasu otrzymywał 
pd Dopierałowej haracz.

Historia nadużyć w trzcia- 
neckim banku jest historią za­
równo złodziejskiej sitwy jak i 
nieudolności aparatu kontro­
li. Oto fakty dotyczące tego 
drugiego zjawiska:

® Wspomnieliśmy o wizycie in­
spektora Banku Rolnego w Banku 
Spółdzielczym i o tym, że zażądał 
wyjaśnień. ,.Udałam się więc z 
głównym księgowym do Banku 
Rolnego — powiedziała na rozpra­
wie oskarżona — i tam wytłuma­
czyłam inspektorowi, że nieścisło­
ści w kięgowaniu sa sprostowane. 
Inspektor oświadczył, że nie bę. 
dzie dociekał szczegółów ale po­
prosił o pisemne wyjaśnienie”

Nie otrzymał. Mimo to uznał, że

' CIOS WIFUKOpo.’ ski 
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Z inicjatywy ZMS

Prawo
Matka pewnego chłopca, 

skazanego przez jeden z 
sądów powiatowych na 

kilka lat pozbawienia wolnoś­
ci, zwróciła się do Wojewódz­
kiego Ośrodka Społeczno — 
Prawnego przy poznańskim 
Zarządzie Wojewódzkim ZMS 
z prośbą o radę. W odczuciu 
pracowników Ośrodka wyrok 
był bardzo surowy. Wystąpio 
no więc do Sądu Wojewódz­
kiego. deklarując pomoc w 
przyszłym zaopiekowaniu się 
chłopcem. W wyniku tego 
Sąd Wojewódzki obniżył ka­
rę, a następnie chłopiec sko­
rzystał z warunkowego przed­
terminowego zwolnienia. U- 
dzielono mu pomocy w dosta­
niu się do Technikum, które 
kontynuuje. Być może, na dro 
gę przestępczą więcej nie wej 
dzie. *

Interesantów wspomniany 
Ośrodek ma sporo, przychodzą 
młodzi, także ich rodzice, a po 
nadto starsi z własnymi spra­
wami. O pracy ośrodków w 
Wielkopolsce przy miejskich, 
dzielnicowych i powiatowych 
zarządach ZMS, prowadzo­
nych społecznie przez prawni­
ków o wysokich kwalifika­
cjach — sędziów, adwokatów, 
prokuratorów, radców praw­
nych — rozmawiamy z nrze-

i kontrola
nie ma sensu zaprzątać sobie gło- ; 
wy tą sprawą . Tak zaprzepaszczo­
na została szansa ujawnienia na- i 
duźyć w 1967 roku (trwały od 1960 j 
do 1969 roku).
• Rok później kontroler, tym ra- ’ 

zem Wojewódzkiego Oddziału SOP, I 
również nie potrafił wykryć mai- ’ 
wersacji pracowników banku w j 
Trzciance. Może przestępcy działa- j 
li w sposób wyrafinowany? Nie, ’ 
na rejestrach i zestawieniach do- - 
wodów, sporządzanych w trzcia- 1 
neckiej placówzce, wudniało prze-1 
cięż mnóstwo poprawek. Ponadto ; 
łatwo było zauważyć, że W Banku ‘ 
Spółdzielczym książeczki oszczęd­
nościowe i czekowe unieważnia się 
nieprawidłowo, przy czym niektó­
rzy urzędnicy dysponują właśnie ■ 
takimi książeczkami. Zwracał rów- ' 
nież uwagę fakt niedopuszczalny 
z punktu widzenia organizacji pra­
cy: Halina Dopieralowa skupiała 
w swoim ręku aż trzy, funkcje — 
likwidatorki, kasjerki i księgowej. 
A przecież są to prace związane z 
tzw. kontrolą wewnętrzną, które 
muszą być tak zorganizowane, by 
jeden pracownik kontrolował dru­
giego. Dopieralowa kontrolowała 
samą siebie.

® W 1969 roku, kiedy nadużycia 
zostały wykryte przez komisję re­
wizyjną rady SOP, w Banku Spół­
dzielczym rozpoczęli kontrolę dwaj 
lustratorzy wojewódzkiego oddzia­
łu Centralnego Zarządu SOP. Ce­
lem ich dociekań było ustalenie 
metod działania sprawców nadu­
żyć oraz rozmiarów szkód. Zada­
ny z pewnością trudne, ale nie tak 
trudne, by wymagało rocznej pra. 
cy. A jednak kontrola trwała od 
9 kwietnia 1969 roku do 8 kwiet­
nia 1970 roku. Jest to praktyka nie­
dopuszczalna z wielu względów. 
Długotrwałe prace lustratorów z 
pewnością dezorganizowały w ja­
kimiś stopniu normalną działalność 
banku, a ponadto przewlekały po­
stępowanie karne i przyczyniały 
się do deprecjacji kar orzeczonych 
wobec sprawców nadużyć. Prze­
cież przestępstwo zostało wykryte 
w I połowie 1969 roku, a proces 
odbył się w I połowie 1971 roku.

Tak więc na tle sprawy Hali­
ny Dopierałowej i jej wspól­
ników aparat kontroli w oma­
wianym banku jawi się nam 
jako wielce niedoskonały in­
strument przeciwdziałania prze 
stępstwom gospodarczym. Brak 
dociekliwości i operatywności, 
zbiurokratyzowanie działania 
—- te wady organów kontrol­
nych decydują o tym, że prze­
stępcze procesy nie tylko nie 
są szybko ujawniane, lecz jesz­
cze mogą zostać otoczone swe­
go rodzaju zasłoną dymną. Bo 
przecież jeśli kontrola — prze­
prowadzona w placówce, gdzie 
przestępstwo goni przestęp­
stwo — jest, mówiąc żargonem 
kontrolerów, bezwynikowa, to 
takie ustalenie może powodo­
wać osłabienie czujności ludzi 
zobowiązanych do nadzorowa­
nia tej placówki.

MICHAŁ ŁUCZAK
P. S. Sąd Wojewódzki w Pozna­

niu skazał H. Dopierałową na 8 lat 
pozbawienia wolności, 80 tys. zł 
grzywny i utratę praw publicznych 
na 4 lata, a P. Leszkę — na 6 lat 
pozbawienia wolności, 60 tys. zł 
grzywny i 3-letnią utratę praw. 
Wobec obojga Trybunał orzekł 
konfiskatę mienia w całości, a po­
nadto zasadził od nich odszkodo­
wanie na rzecz Banku Spółdziel­
czego Ukarani zostali również in­
ni pracownicy banku oraz • rze. 
mieślnicy pobierający pieniądze na 
czeki bez pokrycia. Wobec niektó 
rych osób zamieszanych w tę spra­
wę zastosowano amnestię. Wyrok 
nie jest prawomocny.

bliżej młodych
wodniczącym Ośrodka przy 
ZW ZMS, Marianem Kokociń 
skim.

— Z przytoczonego przykła­
du wynika, że Ośrodek opie­
kuje się tymi, którzy weszli 
w kolizję z prawem, że poma­
ga im wrócić do normalnego 
życia społecznego. Jakie są in 
ne kierunki działania?

— Muszę dodać, że opieka 
ta nie oznacza pobłażliwości 
dla sprawców przestępstw, sta 
nowiących zagrożenie dla po­
rządku prawnego. Kończy się 
ona z chwilą, gdy podopiecz­
ny nie wykazuje chęci popra­
wy i dobrej woli. Działalność 
ośrodków trwa już 12 lat. Dziś 
wykonuje ją w W:elkopo-lsce 
bezinteresownie 260 oddanych 
pracowników. Są to, prócz 
prawników, także np. lekarze, 
psychologowie, nauczyciele i 
specjaliści innych dziedzin, bo 
pomagamy młodym nie tylko 
w sprawach prywatnych, ale 
i wychowawczych, lekarskich, 
psychologicznych, w przypad­
kach społecznego nieprzystoso 
wania itp.

Porad prawnych udzielamy 
w Zarządzie Wojewódzkim 
ZMS w każdy poniedziałek 
od godz. 16 do 18. Dotyczą o- 
ne głównie prawa pracy, pra­
wa rodzinnego, np. alimentów 
itp. Zajmujemy się też spra­
wami interwencyjnymi1, doty­
czącymi głównie prawa pra­
cy. Każda młoda dziewczyna 
czy chłopak może u nas uzy­
skać pomoc prawną. Sporzą­
dzamy młodym bezpłatnie tak 
że różne pisma, np. proceso­
we.

— Czy popularyzacja prawa 
wchodzi również w zakres 
działalności ośrodków?

— To bardzo -ważna część 
naszej pracy, bo upowszech­
nianie wiadomości z dziedzi­
ny prawa i krzewienie kultu­
ry prawnej ma znaczenie pro 
filaktyczne: bywa tak, że ktoś 
byłby wykroczenia nie popeł­
nił, gdyby zdawał sobie spra­
wę. że jest to właśnie wykro­
czenie. Nasze wieloletnie doś­
wiadczenia prowadzą do wnio 
sku, że edukacja społeczeń­
stwa w dziedzinie prawa jest 
słaba, stąd właśnie potrzeba 
zajmowania się tymi proble­
mami w ośrodkach.

Popularyzujemy prawo w 
kołach ZMS, klubach młodzie 
żowych oraz na obozach ZMS 
(na obozie w Rudnie w ciągu 
całego sezonu letniego znaj­
dzie się w różnych okresach 
czasu przeszło 2 tysiące mło­
dzieży i przez cały czas dla

PONIEDZIAŁEK

116.40 — Dla dzieci — „Zwie­
rzyniec”. W programie m. in. 
filmy z serii ,,Augie Doggie” 

i „Waliy Gator”; 17.25 — „Echo 
stadionu; 18 — „Konferencja pra 
sowa”; 18.45 — „Eureka” — ma 
gazyn pop.-naukowy; 20.05 — Te­
atr TV — Zofia Lorenz: ,,Mgła”. 
Reż. — Marian Stajewski. Wy­
konawcy; Edmund Fetting, Ry­
szard Barycz, Danuta Rastawiec- 
ka, Aleksandra Karzyńska i inni; 
21.05 — „Ballady” — gra Ork. 
TV Katowice pod dyr. Ireneusza 
Wikarka; 21.25 — „W pustyni, w 
puszczy i w studio” — rep. fil­
mowy wg scenariusza i realiza­
cji Tadeusza Kraski, 22.10 — Kro­
nika Mistrzostw Europy w Boksie 
w Madrycie.

WTOREK

110 1 20 — „Miejsce dla jedne­
go” — polski film fab.; 12.45 
i 13.55 — Przysposobienie Rol­

nicze: „Pracujemy w Zespole 
Przysposobienia Rolniczego” — 
organizacja „Olimpiady Wiedzy 
Rolniczej”; 16.40 — TV Ekran Mlo 
dych: 18.20 — Aktualności targo­
we; 18.35 — „Jak zbudować do- 
mek” — program ekonomicznv z 
cyklu: „Mieszkaniowe progi”; 
21.30 — „Panorama literacka” pt. 
„Pisarz w filmie”: 22.15 — Kron; 
ka Mistrzostw Europy w Boksie 
w Madrycie.

2 17.25 — „Russkij jazyk po TV” 
(34) — powtórzenie kursu ję­
zyka rosyjskiego; 18.05 —

„Chce zdać egzamin wstępny” — 
matematyka, cz. TI; 18.35 — „U 
naszych przyjaciół”: „Rumunia 
nieznana” — rumuński film doku 
mentalny: 18.55 — „Teoria kole­
jek” — z cyklu: „Gawędy matę 
matyczne”; 20.05 — „Spotkania 
warszawskie” (IX). OTV Warsza 
wie na ekranie; 21.05 — „24 Ro­
dziny”; 21.15 — Polski film TV: 
„Młode talenty” z cyklu: „Woj­
na domowa”; 22 — „Walter 
Cennie” — kurs jeżyka angiel­
skiego; 22.30 — Film angielski.

Środa

19 i 21.45 — „Randalj i duch 
Hopkirk” — I ode. angielskie 
go filmu seryjnego; 12.45 — 

Z cyklu: „Wybieramy zawód”; 
16.40 — Dla młodych widzów — 
„Aula — sesja trzydziesta szós­
ta”: 17.15 — Polska Kronika Fil­
mowa; 17.25 — „Kronika i Aktual 

wszystkich będą prowadzone 
pogadanki z prawa). W ra­
mach upowszechnienia prawa 
sędziowie zapraszają młodzież 
na prowadzone przez siebie 
rozprawy sądowe. Po zakoń­
czonej rozprawie omawiane 
są problemy dotyczące prze­
biegu rozprawy, spraw proce­
duralnych, wymiaru kary 
itp. Rocznie z problemami pra 
wa zapoznaje się 25 tysięcy 
młodych, co nie jest dużo, je­
śli się zważy, że sam ZMS u 
nas liczy przeszło 100 tysięcy 
członków.

— W jaki sposób ośrodki za 
pobiegają przestępczości — po 
za wymienionymi już forma­
mi pracy, które częściowo i te 
mu celowi służą?

— Ustawodawstwo cywilne 
i karne daje określone upraw 
nienia ZMS, z których orga­
nizacja korzysta przy współ­
pracy doświadczonych specja­
listów. ZMS może w imieniu 
młodych ludzi wytaczać po­
wództwa np. w spraw-ach ali­
mentacyjnych czy o ustalenie 
ojcostwa. W sprawach kar­
nych ZMS może poręczyć za 
odpowiadającego przed są­
dem, że w przypadku zawie­
szenia wykonania kary rozto­
czy opiekę nad skazanym i 
czynić będzie wszystko, aby 
ten ponownie nie wszedł na 
drogę przestępstwa. W tej dzie 
dżinie wielkopolska organiza­
cja ZMS ma spore osiągnię­
cia. W wielu setkach spraw 
kuratorzy ZMS sprawuią do­
zór w imieniu organizacji nad 
nieletnimi przestępcami. Ob­
serwujemy, że procent recydv 
wy wśród oodomecznych ZMS 
nie jest duży. Dozory trwają 
od 2 do 5 lat.

Nie stronimy również od 
tych młodych, którzy odbywa 
ją karę. Współpracujemy z zą 
kładami poprawczymi w Ce- 
rekwicy. pow. Jarocin i w Ple 
szewie. Pomagamy im np. w 
pewnym stopniu w wyborze 
nauki czy w znalezieniu pra­
cy po odbyciu kary. Spotyka­
my się też z młodocianymi 
więźniami. Wszystkie nasze 
zabiegi czynione są z myślą, 
aby oderwać skazanych lub 
wychowanków zakładów od 
dawnych środowisk przestęp­
czych i pomóc im w powro­
cie do uczciwego życia.

Rozmawiał:

MARCIN BAJEROWICZ

ności”; 17.40 — Sylwetki X Muzy 
(Poznań); 18.10 — Reportaż z cyk 
lu: „Perspektywy techniki”; 18.45 
— „Światowid”; 20 — Sprawozda 
nie z meczu piłki nożnej o mi­
strzostwo I ligi Legia (Warszawa) 
— Górnik (Zabrze); 22.50 — Kroni 
ka Mistrzostw Europy w Boksie 
z Madrytu.

217.55 — „Walter and Connie” 
(20) — powtórzenie kursu je­
żyka angielskiego; 18.25 — „Z 

prasy technicznej”; 18.35 — Mak­
sym Gorki z cyklu: „Nasi współ­
cześni”; 20.05 — „Sopot 70”; 20.45 
— Film TYP „Tunezja”; 21.10 — 
„24 godziny”; 21.20 — „Muzy Fry­
deryka” z cyklu: „Kobiety ich 
życia”; 22.20 — „En francais” (25) 
— kurs jęzvka francuskiego: 22.50 
— „Słowniczek”; 23 — K.W.O.: 
„Philipne et Nanette” — film 
francuski.

CZWARTEK

115.55 — „Święto górniczej mło 
dzieży”; 16.50 — Dla młodych 
widzów — „Ekran z brat­

kiem” oraz film: „jagoda w mie 
ście” (Niedzielny rajd); 17.55 — 
„Poligon” — magazyn wojskowy; 
18.25 — „Aktualności targowe”; 
18.40 — „Przegląd muzyczny” — 
prowadzi Ludwik Erhardt; 19.10 
— „Przypominamy, radzimy”; 
20.05 — Teatr Kobra — Michael 
Brett: „Klucze”. Przekład — Ma 
ria Wisłowska. Reż. — Anna Min 
kiewicz. Wykonawcy: Ewa Wiś­
niewska. Jolanta Zykuń. Krzysz­
tof Chamiec, Stanisław Zaczyk 1 
inni; 21.15 — Estrada Studencka: 
„Egzotvczna rewia”; 21.45 — „Re 
fleksje”: 22.30 — Kronika Mi­
strzostw W Boksie w Madrycie.

PIĄTEK

110 — „Kochałem cię” — ra­
dziecki film fab.; 16.30 — Dla 
dzieci — „Pora na Telesfora”: 

„Rozmowy ze smokiem”, „Znasz 
już te wiersze” „Tadek Nieja­
dek”, „W Doszukiwaniu Zoovitu” 
rum 7 serii: „Gość ze S/mokolan- 
dii”; 17.35 — „Nie Udko
17.50— „Magazyn Medyczny”; 18.25

Z książką na ty

Autentyk, wspomnienia 
dokument

Pośród książek „Iskier", 
kierowanych do star­
szej, dojrzałej młodzie­

ży ostatnio coraz więcej po­
zycji tego typu: uczących 
przez biografię, dokument, pa 
miętnik, wspomnienie, przez 
autentyk.

Oto książka, godna upow­
szechnienia, świetna w zamyś 
le i jakże prawdziwa, Czesła 
wa Czubaka — „Alles in 
Ordnung"? Autor był jednym 
z dziesiątków tysięcy tych 
polskich dzieci, które z prze­
znaczeniem czy to na ger­
manizację czy na zagładę (za 
leżnie od ustaleń wg tablic 
rasistowskich), przebywały w 
specjalnych obozach. Czu­
bak znalazł się w Lubawie, 
przez który to obóz przewi­
nęło się ponad 10 tysięcy poi 
skich dzieci. Obozem zarzą­
dzał komendant Otto Kluge. 
Jak okazało się, żyjący spo­
kojnie do dziś,, otoczony sza­
cunkiem współziomków, w 
NRF. Czubak napisał więc do 
niego. Odpowiedzi nie otrzy­
mał. Ale pisywał dalej, w ję­
zyku niemieckim i w tym ję­
zyku ogłaszając je z anteny 
Programu Zagranicznego 
Polskiego Radia w au­
dycjach dla słuchaczy w 
NRF. Z tego powstała ta 
wstrząsająca książka będą­
ca próbą zdania rachunku 
czasowi i ukazania jednego 
ze zwyrodnialców, dziś jako 
„Geheimrat", zażywającego 
błogiego wypoczynku po 
„trudach wojennych".

Bardzo sobie ceni? pisar­
stwo i publicystykę Alojzego 
Srogi, za ciągle żywą, niewy 
gasającą pasję, za zaangażo 
wanie bez reszt/ w sprawy, 
które go obchodzą, za nieu­
stanną penetrację tak dnia 
wczorajszego, jak wyrastają­
cego z niego dziś. Można się 
niekiedy ze Srogą w jego osą 
dach wykłócać, ale zawsze 
należy go szanować. Wyda­
ny przez „Iskry" nowv tom 
„Mole pokolenie. Szkice, Re 
fleksje. Wsnomnlenśa" wart 
jest szczególnej uwagi. Sroga 
pisze tutaj o biografii pokole 
nia dziś dobrze już ponad 
czterdziestoletniego, tego, któ 
re aktywnie uczestniczyło ja 
ko młodzi chłoocy w wal­
kach i które wzięło na sie­
bie budowę zrębów no­
wego, które też dzisiaj 
dźwiga wciąż na so­
bie główny ciężar odoowie- 
dzialności. Jakie były losy 
tego pokolenia, od tamtych,

— „Kronika i Aktualności”; 18.40 
— „Gramy o telewizor”; 20 — 
„Mściciel” — nowela filmowa 
prod. radzieckiej: 20.30 — „Kraj” 
— tygodnik społeczno-polityczny; 
21.10 — Teatr TV — Gustaw Ko­
liński: „Węzeł”. Opracowanie
tekstu — Andrzej Zakrzewski. Re 
żyseria i realizacja TV — Stani­
sław Olejniczak. Wykonawcy: 
Wanda Neuman, Hanna Wrób- 
lówna, Kazimierz Borowiec, Jó­
zef Chrobak.

217.50 — „En francais” (25) — 
powtórzenie kursu języka 
francuskiego; 18.20 — „Ćhcę 

zdać egzamin wstępny” — fizyka, 
cz. U; 18.50 — „Kierowanie zespo 
łami ludzkimi” z cyklu: „Nauko­
wa organizacja pracy”; 20.05 — 
„Socjaldemokraci”: 20.35 — Kwar 
tet Es-dur (op. 74) Ludwika van 
Beethovena; 21.15 — Polski film 
TV „Trzecia ręka” z cyklu: „Ka 
pitan Sowa na tropie”; 21.45 — 
„24 godziny”; 21.55 — „Russkij 
jazyk po TV” (35) — kurs języka 
rosyjskiego; M.25 — K.W.O.: „Bo 
niwur” —, cz. III, film radziecki.

SOBOTA

110 — „Nastolatki” — węgier­
ski film fab.; 14.10 — „Chcę 
zdać egzamin”: matematyka i 

14.45 — fizyka; 15.20 — TV Kurs 
Rolniczy: „Lato 1971”; 15.55 — 
„Obrachunki sportowe”; 16.15 — 
^Odeon młodych”; 16.40 — Dla 
młodych widzów — XVIII Trój- 
mecź Harcerski; 17.35 — „Bulwar 
nad Mołtawą”; 18 — Sprawozda­
nie z Mistrzostw Europy w Bok­
sie. (finały). Transmisja z Madry­
tu; 21.45 — ..Runda” — Jerzy Gru 
za i Jacek Fedorowicz. Wykonaw 
cy: Jacek Fedorowicz, Roman 
Kłosowski, Bohdan Łazuka. Bole 
sław Gromnicki. Tadeusz Chyła, 
Danuta Rinn. Bogdan Czyżewski, 
Karin Stanek. Zespół „Partita” 
oraz „Kubuś”; 23)25 — „W auto­
busie” — radziecka nowela fil­
mowa. *

2 17.30 — „Medycyna i Ty”; 18 
— „Car i generał” — bułgar­
ski film fab. (od 18 1.): 19.30 

— „24 godziny”; 19.45 — Polski 

naturalnych decyzji, by 
walczyć, przez późniejsze po 
wikłania czasu powojennego, 
gdy czasem bracia rodzeni 
stawali z bronią naprzeciw 
siebie, po okres walk wew­
nętrznych i wreszcie nauki, 
odbudowy, określania jakby 
od nowa własnego miejsca 
w kraju. Wiele w tej' książce 
prawd gorzkich, wiele osą­
dów bardzo odważnych, ale 
jeszcze więcej nadziei i wia 
ry. Mądra to książka.

A oto inny tom — „Wierna 
pamięć młodości", w zbioro 
wym wyborze i opracowaniu 
jakby reasumpcja tych treści 
z wielu pamiętników, mówią­
cych o latach młodości tych, 
którzy działali w latach bezpo 
średnio powojennych, w la­
tach sześciolatki, w cza­
sach trudnych, czasem bar­
dzo trudnych, ale zawsze 
przepojonych zapałem i wia­
rą. Młodość tych ludzi wyro 
sła z przeżyć okupacji, czę­
sto z bezpośredniej walki, to 
kształtowało także ich później 
szą mentalność. Teksty są 
nierówne w poziomie, ale 
wszystkie ciekawe, ciekawe 
zwłaszcza swym zaangażo­
waniem, współudziałem w do 
konujących się procesach.

Nadal wydają „Iskry" 
świetne, pozycje z serii „Au­
tentyk". Oto dwie nowe. Wik 
tor Bugla w opowieści „Gdzie 
mowa jest złotem...", ukazu 
je pracę w szkolnictwie dla 
głuchych, gdzie sam wykła­
da. Pracę z ludźmi, którym 
trzeba przywrócić pełną moż 
ność życia w społeczeństwie, 
których trzeba nauczyć mó­
wić, a nie tylko posługiwać 
się gestem, których, co wię­
cej, należy nauczyć także 
„słyszeć". Jakiż to mało zna 
ny nam świat, często nierozu 
miany, źle wyobrażany, do 
którego nie zawsze umiemy 
dostosować piękne słowa 
Marii Grzegorzewskiej, iż 
„.. Nie ma kaleki. Jest czło­
wiek". Drugim tomem z tej 
serii sa opowiadania Witolda 
Dudziaka, znanego lekkoatle 
ty. architekta, podróżnika. W 
„Finiszu", autor w bezpre­
tensjonalnej formie szczerze 
zwierza się z celu swych spor 
towych przeżyć, ukazuje róż 
ne kulisy sportu, relacjonuje 
także swoie wrażenia z in­
nych kraiów, a czyni to w 
sposób ujmujący i świeży.

EUGENIUSZ PAUKSZTA

film TV „Mongolia”. Cz. I z cy­
klu: „W cztery strony świata”;
20.15 — „Hamlet” — radziecki 
film baletowy; 21 — „Monitor”.

NIEDZIELA

17.45 — TV Kurs Rolniczy: „Ła 
to, 1971”; 8.20 — „Przypomina­
my radzimy”; 8.30 — „Nowo­

czesność w domu i zagrodzie”; 9 
— Dla młodych widzów — TV 
Klub Śmiałych. ..Przyjaciele z 
błękitnego domku” — Program 
rumuńskiej TV; 10 — Dla dzieci: 
„Złote wrota”. Program TV Cze­
chosłowackiej: 10.50 — „Młoda 
gwardia” — radziecki film dok.: 
12.20 — Z cyklu: „Polska pieśń 
artystyczna”; »13.04 — „Przemia­
ny”; 13.05 — Dla dzieci — Te­
atrzyk dla Przedszkolaków — An 
na Chodorowska: „Zielone listy”; 
14.15 — Polska Kronika Filmowa; 
14,25 — Spotkania teatralne — 
Andrzej Mularczyk: „Próba gene 
Talńa”; 15.30 — „Wyzwanie” re 
portaż filmowy: 16 — Olimpiada 
Wiedzy Społeczno - Politycznej 
ZMW; 17 •— Międzynarodowe Za­
wody Lekkoatletyczne o Memo­
riał Janusza Kusocińskiego; 20.05 
— Muzyka lekka, łatwa i przy­
jemna. Reż. — Janusz Rzeszew- 
ski. Wykonawcy: Irena Kwiat­
kowska. Halina Kunicka, Magda 
Zawadzka, Jan Kobuszewski, Jan 
Kociniak, Jerzy Połomski i inni. 
Program nrowadzi Lucjan Ky­
dryński; 20.05 — „Pasła życia.” — 
fabularnv film USA; 23 — Maga­
zyn sportowy.

217.25 — „Apel odważnych” — 
film radziecki: 20.05 — Ire" 
neusz Iredyński: „Niebo z Ma 

chy fałdowanej”. Scenariusz Ty 
— Stanisław Grochowiak i Wly 
told Rutkiewicz. Wykonawcy'. 
Anita Dvmszówna, Zofia Kuców­
na, Maciej Englert. Tadeusz Bo­
rowski: 21.45 — ..Wieczór z mos­
kiewskiej oneretki”. Recital ope- 
retkowv Tatianv Szmusi: 21 30 — 
„Posejdon” (..Nic nowego”) — 
nrzed kamerami Szymon Koby­
liński; 21.50 — „7 Svrena w her­
bie” — .Wola”: 22.25 — „Refleks­
je na dobranoc”.

CODZIENNIE w programie 1 * 
2: Dobranoc — 19.20: Dziennik 
lub Monitor — 19.30 oraz w pro­
gramie 1 — Politechnika — i5-2* 
i ok. godz. 22.25 z wyjątkiem 
czwartku, soboty i niedzieli. (b)



Pracownicy poszukiwani

Trudne zadanie piłkarzy Lecha
Rozgrywki mistrzowskie piłkarzv

końca sezonu 1970/71 pozostałv in* w decydującą fazę. Do
i liga międzywojewódzka) oraz ° kolejki spotkań (II liga/ uiat cztery — i liga.

bie zaś ŁKS ze Śląskiem we Wro­
cławiu i z Olimpią w Łodzi.

Kibiców piłkarskich Wielkopolski 
najbardziej interesuje sytuacja ja­
ka wytworzyła się w górnych re 
jonach tabeli ligi międzywcjewódż 
kiej, gdzie zacięty pojedynek 0 
pierwsze miejsce i awans do II 
ligi toczą zespoły Lecha Poznań i 
Lechii Gdańsk. Aktualnie lepsi o 
jeden punkt są gdańszczanie, któ­
rzy w najbliższą niedzielę zmierzą 
się ze swoim lokalnym rywalem 
Flotą Gdynia. Wydaje się, że ten 
mecz bez większych trudności roz. 
strzygną na swoją korzyść piłka­
rze Lechii. Znacznie trudniejsze 
zadanie czeka natomiast poznania­
ków. Wyjeżdżają oni do MRKS 
Gdańsk — drużyny, która co praw 
da nie reprezentuje najwyższej 
klasy, ale za to walczy o utrzyma­
nie się w lidze. Ponadto spodzie­
wać się należy gorącego dopingu 
gdańskiej publiczności. W pozosta­
łych meczach ligi międzywoje­
wódzkiej zmierzą się: Arkonia — 
Budowlani, Dab — Polonia Byd­
goszcz, Darzbór — Gwardia, Cali 
sia — Olimpia, Przemysław — Ku­
jawiak, Bałtyk — Stoczniowiec.

«
W II lidze uwaga sympatyków 

piłkarstwa skupiona jest na rywa­
lizacji trzech klubów: Odry, 'ŁKS 
i Hutnika, które mają największe 
szanse na awans do I ligi. Po nie­
oczekiwanym raczej zwycięstwie 
ŁKS-u nad Hutnikiem w Nowel 
Hucie sytuacja mocno skompliko­
wała się i o awansie rozstrzygną 
dopiero ostatnie spotkania. W nie­
dzielę ŁKS ara z Unią. Odra ze 
Startem, zaś Hutnik wyjeżdża do 
Stara Starachowice. Wszyscy prze­
ciwnicy kandydatów na I-ligow. 
ców sa zasrożeni snadkiem i nie 
może być mowy o ulgowym trak 
trwaniu tych meczy. Odrę czekają 
jeszcze snołkan;a ze Starem oraz 
na wyjeździe z Zawisza, Hutnika - 
Unią w Raciborzu i Śląskiem u sie

Poznańscy Il-ligowcy najbliższe 
swoje spotkania rozegrają w Lu- 
ohme: Motor — Olimpia i w Po­
znaniu: Warta — MZKS Gdynia 
Mecz „zielonych” odbędzie się w 
niedzielę o godz. 11 na Stadionie 
22 Lipca. Ponadto terminarz spot­
kań II ligi przewiduje na 13 bm 
jeszcze następujące spotkania: 
Piast — Śląsk. Garbarnia — Cra. 
covia, Zawisza — Urania.

Po dwutygodniowej przerwie 
wznawiają również rozgrywki pił­
karze ekstraklasy. W sobotę Gór­
nik gra ze Stalą Rzeszów, Pogoń 
z ROW i Wisła z Polonią. Nato­
miast w niedzielę Gwardia zmierzy 
sie z Legią i Szombierki z GKS-em. 
Mecze Ruch - Stal (1:2) i Zagłębie 
Sosnowiec — Zagłębie Wałbrzych 
(2:1) rozegrano awansem, (s)

Bokserskie 
Mistrzostwa Europy
W piątek rozpoczęły się w Mądry 

cie XIX Bokserskie Mistrzostwa 
Europy. W pierwszym dniu turnie­
ju walczyli dwaj Polacy Ryszard 
Petek i Wiesław Rutkowski. Obaj 
wygrali swoje pojedynki.

W wadze pólśredniej Petek po­
konał słabego Szkota Barrownana. 
Sędziowie przyznali Petkowi zwy­
cięstwo jednogłośnie. Dwóch pun­
ktowało 60:54, a trzech 60:57. Mimo 
zwycięstwa Petek nie zademonstro 
wał wysokiej formy. Był zbyt ocię 
żaiy, co v/ niedzielnym pojedynku 
z Wolke może być poważnym man 
kamentem.

W lekkośredniej przeciwnikiem 
Rutkowskiego był Austriak Csandl. 
Już w pierwszym starciu Polak u- 
zyskał wyraźną przewagę. W dru­
giej rundzie, po serii celnych cio­
sów Austriak stracił animusz do 
walki. Ostatecznie 23-letni Austriak 
był liczony i sędzia przerwał ten 
nierówny pojedynek uznając zwy­
cięstwo w drugim starciu, na sku­
tek przewagi Rutkowskiemu, (o-b)

Dziewczęta kopią piłkę

Zjednoczone Zakłady Urządzeń Jądrowych „Polon”, 
Zakład Urządzeń Badawczych i Przemysłowych w 
Poznaniu, tel, 672-081 — zatrudni natychmiast:

— Ślusarzy
— FREZERÓW
— POM, MURARZA
— oraz ROBOTNIKÓW NIEWYKWALIFIKO­

WANYCH.
Zgłoszenia w Dziale Osobowym, ul. Bułgarska 63/65.

K4152

dolnośląskie Zakłady Metalurgiczne w Nowej Soli 
- przyjma zaraz

KIEROWNIKA SEKCJI KOSZTOW WŁASNYCH 
Wymagane wykształcenie wyższe ekonomiczne 
lub średnie i odpowiednia praktyka na tym 
stanowisku.

Możliwość otrzymania pokoju w Domu dla Samot­
nych, od 1 sierpnia br. oraz mieszkania w później­
szym terminie w ramach budownictwa spółdzielcze­
go. Wynagrodzenie do omówienia. W3973

Powszechny Dom Towarowy w Poznnaiu, tel. 581-01, 
wewn. 15 lub 589-81 — zatrudni natychmiast:

SPRZĄTACZKI na cały, względnie pół etatu.
Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Spraw Osobowych —

•ii Mielżyńskiego 14, pokój 9. K3852

Zakłady Mechaniczne w Poznaniu — zatrudnią zaraz 
wysokokwalifikowanych robotników z długoletnią 
praktyką w produkcji narzędzi w następujących 
zawodach:

— Ślusarzy narzędziowych,
— SZLIFIERZY NA OTWORY I OKRĘGŁO,
— FREZERÓW.
— HARTOWNIKA.
Praca w systemie dniów. prem. Możliwość wyso­

kich zarobków.
Zgłoszenia kierować pod adresem Zakłady Mecha­

niczne w Poznaniu, ul. Dojazd 30, tel. MO-31, wewn. 
190. K4369

Kanna * Snrzpriaż

Dyrekcja Zasadniczej Szkoły Zawodowej 
i Technikum Mechanicznego 

Ministerstwa Przemysłu Ciężkiego 
w Poznaniu, ulica Świerkowa 8 

przyjmuje zapisy uczniów 
na rok szkolny 1971/72

DO ZASADNICZEJ SZKOŁY 
W SPECJALNOŚCIACH:

— FORMIERZ ODLEWNIK
— MECHANIK maszyn i urządzeń przemy­

słowych
— TOKARZ 
— FREZER

DO TECHNIKUM W SPECJALNOŚCIACH: 
— OBRÓBKA SKRAWANIEM 
— ODLEWNICTWO.

Kandydaci zamiejscowi specjalności odlewni­
ctwo mają zapewnione miejsca w internacie.

Uczniowie osiągający pozytywne wyniki nau­
czania mogą otrzymywać stypendium od 263,— zł 
dc 520,— zł

Zajęcia praktyczne odbywają się w dobrze 
wyposażonych warsztatach szkolnych.

Arkusze zgłoszeniowe można odbierać w se­
kretariacie szkoły w godzinach 9—14. K3807

63 NAGRODY 
WARTOŚCI 250.000,— ZŁ 
dodatkowo na czerwiec 

W „KOZIOŁKACH” 
w tym 

SAMOCHÓD „FIAT 125 P” 
K4344

Hokej na trawie

Warta sięga 
po mistrzostwo

Tylko jeden punkt potrzebny 
jest hokeistom na trawie poznań 
skiej Warty do zdobycia po raz 
piąty z rzędu i siódmy w ogóle 
tytułu mistrza Polski. Warta naj 
bliższe spotkanie mistrzowskie ro­
zegra dzisiaj o godz. 16 z AZS-em 
Katowice i w niedzielę o godz. 9.30 
z Zagłębiem Sosnowiec. Oba mecze 
odbędą się na boisku przy ulicy 
Olimpijskiej. Ponieważ., przeciwni-, 
cy nie reprezentują najwyższego 
poziomu, możemy się spodziewać 
że już w sobotę kreowany zostanie 
mistrz Polski na rok 1971.

W Poznaniu odbędą się równie* 
mecze Grunwaldu. W sobotę ze­
spół ten spotka się z Zagłębiem o 
godz. 17, zaś w niedzielę o godz 
9.45 z AZS-em Katowice na swoim 
boisku przy ul. Świerczewskiego.

Ponadto Sparta i Start przyjmu­
ją . u siebie Siemianowiczankę i 
Górnika, natomiast Stella i Polo­
nia wyjeżdżają do Piasta. Lech 
pauzuje, (s)

Poznańskie dziewczęta zachęco­
ne przykładem zagranicy a tak­
że koleżanek z innych miast za­
częły grać w piłkę nożną. We 
czwartek na Nowym Mieście od­
był się pierwszy mecz drużyn 
kobiecych. Spotkały się jedena­
stki Liceum Ogólnokształcącego 
nr 10 I Zasadniczej Szkoły Za­
wodowej Lechii. Wygrały piłkar- 
ki Liceum Ogólnokształcąęe- 

go 2:0.

Takiego obrazka z pożegnania 
kapitanów drużyn po meczu nie 
widzieliśmy jeszcze na boiskach 

piłkarskich.
Fot. (3) — K. Przychodzki

Kupię wtryskarkę pozio­
ma, snrzedam prasę do 
bakelitu 12 ton, względnie 
zamienię na wtryskarkę. 
Oferty „Prasa” — Grun­
waldzka 19 dla 8387g

Nutrie szafiry, standar­
dy w różnym wieku sprze 
dam. Puszczykowo, Klo­
nowa 2. 9821 g
Nowość — kołpaki ozdob­
ne, zawieszenia lożysko- 
we Syrena, zabezpiecze­
nia przed kradzieżą pole­
cam. Sklep części motory 
zacyjnych, Dzierżyńskiego 
27L 9101 g
Sprzedam kurnik drew­
niany z wychov/alnią na 
tysiąc niosek, w Czaczu. 
Majer. Śmigiel, Powstań­
ców Wlkp. 16. 8177g
Doga czarnego z metryką 
l-roczny, snrzedam. Po­
znań, Kosińskiego 12 m. 
12 10419?

Campingową przyczepkę 
Tramp z aluminiowym 
stelażem — sprzedam. Ul- 
Traugutta 38 (róg Rolnej» 

10618g

Spiesznie, tanio sprzedam 
samochód Syrena 103. O- 
ferty — „Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 1460p
Sprzedam Skodę Spartak, 
cena 35 tys. zł. St. Wie- 
se, Wyszyny, pow. Cho­
dzież. 1454p
Sprzedam Syrenę 103, _ w 
dobrym stanie. Czarnków 
Wroniecka 86, Tadeusz 
Mazurkiewicz. 14550
Wołgę, stan idealny — 
sprzedam. Głazowa 26 — 
zgłoszenia po godz. 15.

10402?

Syrenę 103, stan bardzo 
dobry, po małym prze­
biegu, sprzedam. Poznań, 
ul Naramowicka 149c m 
5. 8176g

Zamienię jeden duży po­
kój z kuchnią, 48 m*, sa­
modzielne — na dwa po­
koje z kuchnią, samo­
dzielne. Adres wskaże — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8558g._________________  
Wynajmę względnie ku­
pię lokal na warsztat lub 
uzbrojoną parcelę z do­
mem gospodarczym w 
pow. poznańskim, bliskc 
granicy Poznania. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 8560g.__________________  
Pokoiku małego poszuku­
ję. Oferty „Prasa”, Grun- 
waldzka 19 dla 8577g.
Jarocin! Zamienię 2 po­
koje duże, kuchnia, tele­
fon — na podobne lub 
mniejsze w Poznaniu. Po 
znań, tel. 429-28, wieczo­
rem. 8580g
Zamienię mieszkanie 3- 
pokojowe w starym bu­
downictwie (nadające się 
na cichy przemysł) — na 
M-3 nowe budownictwo. 
Oferty — „Prasa”, Grun- 

i waldzka 19 dla 8535g.

Jezioro rybne 19 ha, w 
tym 6 ha wody z dopły­
wem, możliwość spiętrze­
nia wody do 1 m. Pozo­
stałość łąka, rola, las —• 
nabrzeża nadają się na 
hodowlę zwierząt futerko 
wych i na ogrodnictwo 
połowę, sprzedam. Cena 
wyjątkowo niska 150.000 
zł. Zgłoszenia: Adamski, 
Poznań, Matejki 33 a.

10677g

Parcelę — ogród przy 
granicy lub w Poznaniu, 
kupię. Szczegółowe ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 8500g.

W Znuby ® Różne
Zaginęła roczna suczka, 
owczarek niemiecki, z ja­
sną plamą na ciemnym 
grzbiecie. Wiadomość — 
tel. 562-21. 10641g

rrara Aauka
Potrzebna opiekunka do 
siedmioletniego dziecka 
(najchętniej rencistki; 
Arciszewskiego 25 m- 55.

10295g

Pojedynki o piłkę 
(obok) były bardzo 
zacięte. Zawodnicz­
ki nie rezygnowały 
łatwo z walki. 
Wspólne i niewątpli 
wie historyczne 
zdjęcie żeńskich 
drużyn piłkarskich 

przed meczem.

Sprzedam płytki lastriko 
we 25X25 m. Piątkowo. 
Żurawia 2. 1031 Ig
Sprzedam wózek głęboki 
nowy. Lodowa 31 m. 1.

8419g

Sprzedam ogród działko­
wy i WSK z garażem. 
Czesław Szrama, Po­
znań, ul. Polna 25 m. 20.

8281 g

Sprzedam wózek dziecię­
cy 1 piec łazienkowy — 
węglowy. Ściegiennego 
107 m. 2, po godz. 17.

8262g

Sypialnię stylową Ludwik 
XIV, okazały komplet — 
sprzedam. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8266g.
Skrzypce, stary instru­
ment mistrzowski XVIII 
w. sprzedam. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8267?,_______________________

& Samochody

SREBRO—ZŁOM
KUPUJĄ SKLEPY

„Ars Christiana”
+ Poznań, 

ul. Wrocławska hr 10
Kalisz, 
ul. Kanonicka nr 1

+ Gniezno, 
ul. Młodej Gwardii 1

♦ Kościan, 
Rynek nr 19

♦ Piła, 
ul. M. Buczka 40

K3981

e Menichomości
Sprzedam 2 parcele bu­
dowlane. Adres wskaże 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 7815g.. 
Kupię ziemię orną, do 1 
ha. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 9174g.

Dom czynszowy, domek 
piętrowy — razem sprze­
dam, miejsce na warsz­
tat. Lewicka, Leszno, 
Roosevelta 76. 1444p

0} Lokale

Linki do wszystkich ty­
pów samochodów wyko­
nuje, naprawia Warsztat 
Mechaniczny Poznań-Wi- 
niary, Leonarda 2.

7787g

£ Matrymonialne
Samotna lat 50, pozna pa­
na do lat 60. Cel matry­
monialny. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
8424g.

Panna lat 31 z prowin­
cji, sytuowana dobrze, 
pozna kawalera z zawo­
dem lub z gospodarstwem. 
Cel matrymonialny. Ofcr 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 1442p.

Przyjmę tokarza lub pra 
cownika do przyuczenia 
Warsztat, Luboń 4, Kurów 
skigo 13, tel. 29. 8443g

Potrzebna fryzjerka dam 
ska z dyplomem mistrzów 
skim. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8286g

Bieżnikuje opony 15X569 
Edmund Plura, Między 
chód, ul. Mała Wielowieś 
23. 8502?

Przyjmę pracę gospodyń* 
na plebanii. Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
8512g.

Malarzy i uczniów, przyj 
mę. Mielżyńskiego 20 m. 
9. 8490?

Tańców towarzyskich — 
wyucza Adela Sączurków- 
na. Poznań, Al. Marcin­
kowskiego 2 a, parter.

9017g

Sprzedam, względnie za­
mienię na tańszy Merce­
desa 180 D. Ul. Nowina 6 

10673g
Sprzedam Syrenę 103, w ! 
dobrym stanie. Ul. Szelą- I 
gowska 12, po godz. 17.

10463?

Sprzedam Fiata 500 Ul. 
Sowińskiego 29 m. 11, ba­
rak 6. _ 10079g

3 pokoje, kuchnia, łazien­
ka, I ptr., zamienię na 
2 pokoje. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 10580g
Panienka pracująca, po­
szukuje pokoju jednooso­
bowego. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 8532g
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią z używalnością ła­
zienki, w starym budow­
nictwie, Jeżyce, metraż 
60 m> — na mniejsze po- 
koję w nowym budowni­
ctwie. Warunki do uzgod 
nienia. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 8534g
Zamienię 2 pokoje z ku­
chnią, I ptr., Szczecin- 
śródmieście — na pokój 
z kuchnią w Poznaniu 
Krystyn Aleksy, Poznań, 
Powstańcza 9 m. 9. 8550g

Sprzedam dom z ogrodem 
koło Poznania, garaż wy­
dzierżawię, ul. Rogaliń­
skiego. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 9723g 
Sprzedam poważnemu re- 
flektantowi dom jednoro­
dzinny, komfortowy, wy­
łączony, 5 pokoi, kuch­
nia, garaż, dzielnica Grun 
wald. Konieczne mieszka­
nie 2—3-pokojowe, włas­
nościowe, nowe budow­
nictwo. Pośrednictwo wy 
kluczone. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
9858g.
Sprzedam wolny domek 
jednorodzinny z działką, 
2000 m1 w Tulcach koło 
Poznania. Edward Koter- 
ba, Siekierki Wielkie, po 
czta Paczkowo, pow. Śro­
da Poznańska. 8511g
Sprzedam działkę z roz­
poczętą budową. Wiado­
mość: Swarzędz, Ponia- 

1 towskiego 8. 851 Bg

Biuro Matrymonialne — 
„Małżeństwo”, Poznań, Li 
belta 29 — poleca swoje 
usługi w kojarzeniu mał­
żeństw. Czynne — godz. 
15—19. 9751g

Będąc na Targach, sko­
rzystaj z usług Biura Ma­
trymonialnego „Małżeń­
stwo”, Poznań, Libelta 29. 
Czynne godz. 15—19.

9753g

Samotna, niezależna, do­
brej prezencji, z miesz­
kaniem, poślubi wdowca 
wysokiego wzrostu, lat 
58—63. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 3497g.
Kawaler lat 56, przystoj­
ny, bez nałogów, z osz­
czędnościami, pozna pą- 
nią dobrych zalet, chęt­
nie z domkiem lub z mie­
szkaniem. Cel matrymo­
nialny. Poważne ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 8569g.

W dniu 11 czerwca 1971 r. zmarła po długiej 
chorobie, opatrzona Sakramentami św., moja 
najdroższa żona, siostra, szwagierka i ciocia, 
przeżywszy lat 63

MARIA KURTEK
z domu NOWACZYK

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 14 
bm. o godz. 13.40 na cmentarzu junikowskim.

Z głębokim żalem żegna
mąż z rodziną

Poznań, ul. Płomienna 9 c m. 10. 10653?

Dnia 7 czerwca 1971 roku zmarł

inź, STANISŁAW SZOŁKOWSKI
słówny hodowca i były dyrektor Stacji Hodow­
li Roślin Rogaczewo, odznaczony Krzyżem Ka­
walerskim Orderu Odrodzenia Polski, Złotym 
Krzyżem Zasługi, Odznaka Honorową za Zasługi 
w Rozwoju Woj. Poznańskiego, Złotą Odznaka 
Honorową NOT, Orderem Dziesięciolecia PRL.

W Zmarłym tracimy długoletniego i zasłużo­
nego pracownika.

Dyrekcja — Rada Zakładowa — Pracownicy
K4405

5p.
ZENOBIUSZ PRĘGOWSKI

nasz kochany ojciec i dziadek, nestor narciar­
stwa polskiego, zmarł 2 czerwca 1971 r. w Szpro­
tawie. przeżywszy lat 87,

o czym 'zawiadamiają pogrążeni w głębokim 
żalu

Zdzisław Vreni 
Krystyna, Ewa Pręgowscy, 
Winterthur — Szwajcaria

Dnia 9 czerwca 1971 roku zmarł, śp.

, LEONARD KOWALAK 
z Trzcielina 

powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 12 bm. 
o godz. 15.15 na cmentarzu w Konarzewle k. Po­
znania.

O bolesnej stracie zawiadamia
żona z rodziną

Poznań, Szkolna 4 m. 4 b. 10676g

Dnia 9 czerwca 1971 r. zmarł

WŁADYSŁAW KORMAN 
nauczyciel Państwowego Liceum Muzycznego 

im. M. Karłowicza w Poznaniu
W Zmarłym Szkoła traci zasłużonego peda­

goga, ofiarnego pracownika i serdecznego ko­
legę.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 12. VI. 1971 r. 
o godz. 10.30 na Górczynie.

Dyrekcja — Grono Pedagogiczne — POP 
Komitet Rodzicielski — Młodzież

K4407

tDnia 11 czerwca 1971 r. zmarł po krótkich 
cierpieniach nasz najdroższy mąż, ojciec, 
teść i dziadek przeżywszy lat 77

STANISŁAW PILZ
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 14 bm 

o godz. 11.55 z kaplicy cmentarnej na Juniko- 
wie.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA 
10717?

tDnia 11 czerwca 1971 r. po długiej, ciężkiej 
i nieoczekiwanej chorobie, opatrzona Sakra­
mentami św., zmarła moja najukochańsza żona, 

mamusia, córka, synowa, siostra, ciocia, szwa­
gierka i bratowa, przeżywszy lat 21, śp.

IRENA SIEJAKOWSKA
z domu NOWACKA

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 14 bm. 
o godz. 14.15 na cmentarzu junikowskim.

W ciężkim smutku pogrążony
mąż z synkiem i rodziną

Poznań, ul. Marcelińska 74/7. 10681g

tDnia 10 czerwca 1971 r. zmarła, opatrzona
Sakramentami św., nasza najdroższa, naj­

troskliwsza i nigdy niezapomniana mateczka, 
teściowa 1 babunia

WŁADYSŁAWA KANONIK
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 14 

bm. o godz. 10.30 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążeni 
córka, synowie, synowe, zięć, wnuki

Poznań, Chłodna 5 m. 6. 10631g

tDnia 10 czerwca 1971 r. zmarł po długich 
cierpieniach, namaszczony Olejami św., nasz 
najdroższy ojciec, teść i dziadek, przeżywszy 

lat 74, śp.

ANTONI ORWAT /
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 12 bm. 

o godz. 11.10 na cmentarzu górczyńskim.

Strapieni
synowie, synowe, wnuki i wnuczka

Poznań, Promienista 93 m. 17. 10707g
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pOZNAN. Grunwaldzka

Dnia 11 czerwca 1971 r. zmarł nasz długoletni, 
sumienny i wzorowy pracownik, łubiany i ce­
niony towarzysz

lek. wet. TADEUSZ BANACH
odznaczony Złotym Krzyżem Zasługi, absolwent 
Akademii Weterynaryjnej we Lwowie, oficer 
rezerwy Wojska Polskiego, były jeniec obozu 
w Ostródzie i Dobiegniewie.

Pogrzeb odbędzie się dnia 13 czerwca 1971 r.
o godz. 15.30 na cmentarzu w Jarocinie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­
czucia — składaja

Powiatowy Zakład Weterynarii 
Rada Zakładowa w Jarocinie 

10703?

Z głębokim żalem zawiadamiamy, że w dniu 
11 czerwca 1971 roku zmarł w wieku 48 lat

MIRON BŁASZCZYK
kierownik Brygady Remontowo - Budowlanej S 
przy Akademii Medycznej, odznaczony Srebr- B 
nym Krzyżem Zasftigi oraz Złotą Odznaką m. H 
Poznania.

W Zmarłym żegnamy szlachetnego człowieka, 
dobrego przełożonego, cieszącego się szacunkiem 
i zaufaniem wszystkich pracowników.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy najser­
deczniejszego wsnółczucia.

PRACOWNICY
Brygady Remontowo - Budowlanej

przy Akademii Medycznej w Poznaniu.
_____________________________________ 10657?

+ Dnia 9 czerwca 1971 r. po krótkich lecz cięż­
kich cierpieniach zasnęła w Bogu, nasza naj­

droższa 1 najtroskliwsza matka, teściowa, sio- m 
stra, szwagierka, ciocia, babcia i prababcia

FRANCISZKA NOWICKA '
z domu SOSZYŃSKA

Pogrzeb odbędzie się dnia 12 bm. o godz. 10.50 
z kaplicy cmentarnej na Górczynie.

W smutku pogrążona
RODZINA

Poznań. Głogowska 129. 10630?
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Słońce: 3.31—20.14 Rozbudowa ośrodków Dobre wieści z Jeżyc
TEATRY

POLSKI — g. 19 „Kordian”; 
NOWY — g. 19 „Gwałtu, co się 
dzieje”; OPERA — g. 19 „Liver- 
timento”; „zamek księcia Sino­
brodego” i „Cudowny Mandaryn” 
(wieczór utworów Bartoka); oPE 
RETKA — g. 19 „My chcemy tań­
czyć”; MARCINEK — g. 17 „Ty­
moteusz Ma jsterklepka”.

KINA
KINO DOBRYCH FILMÓW MU 

ZA — g. 10. 12.30 „Oskar” (franc. 
16 1.), g. 15.30, 18, 20.15 „Medea” 
(fr.-wł.-NRF 18 1.); APOLLO i 
CZTERNASTKA — nieczynne; 
BAŁTYK — g. 10. 12.30 15.30, 18, 
20.15 „Milion za Laurę” (poi. 
14 1.), g. 22.30 „Próba terroru” 
(USA): GONG — g. 10. 12. 16, 18, 
20 „Polowanie na mężczyznę” 
(franc. 16 1.); GRUNWALD — g. 
17 ..Pierścień księżnej Anny” (poi 
11 1.). g. 19.30 „Powrót syna mar­
notrawnego” (czeski 18 1 );
GWIAZDA — g. 10.30, 13 „Winne 
tou i król nafty” (jug. 14 1.), g. 
15.30, 18, 20.15 „Szarża lekkiej 
brygady” (ang. 16 1.); KOSMOS 
— g. 17 „Pogromca zwierząt” 
(rum. 14 1.), g. 19.30 „Panna mło­
da w żałobie” (franc. 16 1.); MAL 
TA — g. 15.45, 18, 20.15 „10Ą kara­
binów” (USA 16 1.); MINIATUR, 
KA — g. 15.30 „Warszawska opo­
wieść (poi. 11 1.), g. 17.30, 19.30 
„Ząb za zab” (duński 16 1.): OLIM 
PIA — nieczynne: OSIEDLE — g. 
17. 19.30 „Sto karabinów” (USA 
16 1.): PANCERNTAK — g. 17.30. 
20 ..Akcia Brutus” (poi. 14 1.1; PA 
ŁACOWE — g. 12.30, 15 „Pippi” 
(szwedz.-NRF 7 1.). g. 17.30, 20 
„Metro” (ang. 18 1.); PRZYJAŹŃ 
— g. 16, 19 „Jak rozpętałem
II wojnę światowa” (cz. II i III 
— poi. 14 1.); RIALTO —g. 16, 18. 
20 „Dzięcioł” (poi. 16 1.); RUSAŁ­
KA (Swarzędz) — g. 15 „Wyzwa­
nie dla Robin Hooda” (ang. 11 1.), 
g. 17. 19.30 „Dancing w kwaterze 
Hitlera” (poi. 18 1.); SCALA — g- 
16. 18 „Płomień nad Adriatykiem” 
(jug. 14 1.), g. 20 „Isadora” (ang. 
16 1.); TĘCZA — g. 17. 19.30 „Po­
pierajcie swego szeryfa” (USA 
11 1.): WARTA — g. 10, 12. 14. 16, 
18, 20 „Krwawa bajka” (jug. 14 
1.); WCZASOWICZ (Puszczykowo) 
— g. 14.45, „Pierścień księżnej 
Anny” (poi. 11 1.). g. 16.45, 18.45 
„Kto wierzy w bociany” (poi. 
16 1.): WILDA — g. 10. 12.30. 15.30. 
18. 20 „Nowa misja korsarza” 
(franc. 11 1.), g. 22 „Hrabina z 
Hongkongu” (ang.): WŁÓKNIARZ 
(Stęszew) — nieczynne: WRZOS 
(Mosina) — g. 15. 17. 19.15 „Gwia« 
da Południa” (ang. 11 1.); WRZOS 
(Luboń) — nieczynne: FOTOPLA 
STTKON — g. 12—20 „Nowy Jork” 
— cz. II.

AULA UAM — g. 17 — X kon­
cert z cyklu dla Młodzieży Szkól 
Artystycznych i Pro Sinfonica 
HI stopnia.

PARK KASPRZAKA (muszla 
koncertowa) — g. 18 Z-espół Pies 
ni i Tańca Politechniki Poznań­
skiej.

AMFITEATR (Park Przyjaźni 
na Cytadeli) — g. 17.30 — Orkie 
stra estradowa Pałacu Kultury 
p/d Jana Teresińskiego z udzia­
łem solistów.

BYZU9Y
Interna, chirurgia ogólna, la­

ryngologia, neurologia — Szpital 
Kliniczny im. Swięcick.ego, ul. 
Przybyszewskiego 49, tel. 67-12-31.

Chirurgia Dziecięca do lat 14 — 
Woj. Szpital Dziecięcy, ul. Kry­
siewicza 7, tel. 536-21.

Okulistyka — Szpital Kliniczny 
im. Pawłowa, ul. Garbary 17, tel. 
510-21.

Psychiatria — Klinika Psychia­
tryczna ul. Szpitalna 29/33. tel. 
444-51.

Pogotowie Ratunkowe (ul. Cheł­
mońskiego 20). wypadki uliczne, 
tel. 99; nagłe zachorowania w do­
mu. tel 666-66: dla Poznania oo- 
rady lekarskie, tel 637-35: pod­
stacje: ul. Kórnicka 6. Bukowa 8 
i Ugory 16 — cała dobę: dla pow. 
poznańskiego (ul Kościuszki 103), 
tel. 566-66. Podstacje: w Luboniu, 
tel. 09: w Swarzędzu, tel. 299 — 
czynne cała dobę.

Ambulatoria: internistyczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne całą 
dobę; pediatryczne (ul. Chełmoń­
skiego 20) g. 15—23, medz. i świę­
ta g. 8—23; stomatologiczne (ul. 
Chełmońskiego 20) — czynne od 
18—7. w niedziele i święta — całą 
dobę; chirurgiczne I — ul. Kórnic 
ka 8, tel. 707-19 — całą dobę; chi­
rurgiczne II — ul Kasprzaka 16. 
tel, 623-55 — cała dobę: Labora­
torium szybkich analiz (Chełmoń 
skieeo 20) - g. 7—23

Punkty pomocy wieczorowej w 
godz. 18—23. medz. i święta g. 13— 
23: Grunwald (Kasprzaka 16. tel. 
664-26): Jeżyce (Mickiewicza 31, 
tel. 420-37): Stare Miasto (Garba­
ry 61 tel 543-95); Nowe Miasto 
(Kórnicka 8 te! tel. 710 81); Wilda 
(Dzierżyńskiego 149 tel. 318-65). 
Zgłoszenia wizyt w stacji PR tel. 
666-66.

Telefon Zaufania nr 586-87 
dyżuruje lekarz psychiatra lub 
psycholog (czynny całą dobę) Nr 
522-51, porady prawne w zakresie 
spraw rodzinnych. alkoholizmu 
oraz chorób wenerycznych.

Miejska Lecznica dla Zwierząt: 
ul. Grunwaldzka 249 tel. 67-24-14 
od R-’!, w nocv naełe wypadki

Porady przeciwalkoholowe, tel. 
539-18. dyżury informacyjne w 
dni oowszednie — e 8—19.

Apteki: al. Marcinkowskiego 11, 
Główna 69, Kórnicka 24 (dyżur 
nocny).

SOBOTA — PROGRAM I: Fala 
1322 m; 8.05 Dzień dobry, tu Re-

wypoczynkowych
Według obliczeń Wojewódzkiego Komitetu Kultury Fizycz­

nej i Turystyki z zagospodarowanych ośrodków rekreacyj­
nych w obrębie Poznania i jego najbliższych okolicach mo­
że jcJ”^razowo sknrz”stać kolo 90 tys. osób, z czego nad Ru­
sałką 30 tys., w Kiekrzu — 4 tys. i w Strzeszynku — 10 ty­
sięcy.

W liczbie 90 tys. ujęto rów­
nież 12 tys. osób, które jedno­
razowo mogą korzystać z ośrod 
ka rekreacyjnego nad Jezio­
rem Maltańskim. Chodzi chy­
ba tutaj jedynie o spacerowi­
czów, gdyż innych możliwości 
nad tym jeziorem nie rha. W 
dodatku nie wolno tam się ką­
pać z powodu zanieczyszczenia 
wody. Wydaje się, że czas 
wreszcie skończyć z wlewa­
niem ścieków fabrycznvch do 
Jeziora Maltańskiego. Nie rrteż- 
na przecież pozwolić, aby fRu 
wie w środku półmilionowego 
miasta istniał tak duży zbior­
nik brudnej wody.

Mieszkańcy Poznania udajacy 
się nad pobliskie jeziora koi-iosta- 
ją najczęściej ze środków komuni. 
kacji miejskiej. Trzeba przyznać, 
że w tym zakresie wiele w ciągu 
ostatnich łat zrobiono. Gorzej na­
tomiast przedstawia się sprawa 
samego wypoczynku. Plaże nad je­
ziorami pękaja w szwach, osob­
nym zagadnieniem jest sprawa hi­
gieny. Wszędzie można zaobser­
wować brak odpowiednich i pod. 
stawowych urządzeń higieniczno- 
sanitarnych, co siłą rzeczy zmusza 
wielu ludzi do korzystania z po­
bliskich lasów. Skutek jest taki, że 
w pobliżu kąpielisk trudno zdecy­
dować się na rozłożenie koca czy 
spędzenie dłuższej chwili. Sprawą 
do załatwienia jest również orga. 
nizacja zaopatrzenia. I na tym od­
cinku jest coraz lepiej ale w dal­
szym ciągu lokalizuje się w kąpie­
liskach podmiejskich zbyt mało 
punktów sprzedaży tanich dań 
ciepłych. napoiów chłodzących, 
słodyczy, ciast itp.

WKKFiT opracował szczegó 
łowy plan rozbudowy terenów 
rekreacyjno - wypoczynkowych 
dla potrzeb mieszkańców Po­
znania. W 1972 r oddana zo­
stanie do użytku pływalnia w 
Parku Kasprowicza (1 basen w

Zwiedzanie wykopalisk 
archeologicznych

„Express Poznański” i Mu 
zeum Archeologiczne orga­
nizują spotkania na wyko­
paliskach archeologicznych 
na Starym Mieście od 12 do 
22 bm. codziennie o godzi­
nie 11, 12 i 13, w soboty o 
godz. 11, 12 i 18, a w nie­
dzielę o godz. 11. (na)

INFORMUJEMY
Zebranie członków Koła ZBoWiD 

Zegrze odbędzie się w niedzielę. 
13 bm. o godz. 11 w szkole w Ze­
grzu

Z uwagi ną transmisję TV Mu­
zeum His crii m. Poznania w St. 
Ratuszu *ędzie  zamknięte 13 bm.

• ...U zbiegu ulic Świerczew­
skiego i Zbąszyńskiej jest snory 
kawałek pola. Po raz nie wiadomo 
już który zaorano je. Śmieci zgar­
nięto w jeden koniec pola i na 
tym zakończono pracę Czv nie 
szkoda — pytają miesz.kańcy "* 
tak nięknegn i dużego placu? Moź. 
na by tutaj urzadz’ć parking lub 
boisko, do piłki nożnej, lub jakiś 
zieleniec z ławkami?

Wycieczkę na trasie Paczkowo— 
Siekierki — Trzek — Kostrzyn orga­
nizuje 13 bm. Koło Miejskie 
PTTK. Zbiórka o godz. 10.40 na 
Dworcu Zachodnim.

dakcja Społeczna; 8.10 Mozaika 
muzyczna; 8.35 Koncert Życzeń;
9 Dla kl. 111—IV: „Z piosenka na 
wakacje”; 9.20 Dedykujemy 
II zmianie; 10.05 „Dzień dzisiej­
szy” — „Po prostu młodzi” — 
fragm. pow.; 10.25 Sceny opero­
we; 10.50 ,,W kręgu filozofów” — 
felieton; 11 Dla kl. VII: „Pierw­
sze chwile Wielkiej Rewolucji” 
— aud. dokument.; 11.30 Muzyka 
rozrywkowa; 11.49 ABC rodziny 
— audycja dla rodziców: 12.25 
Rytmy i melodie dla wszystkich;
13 Dla kl. III—IV: „Pięć i trzy” 
— aud. słowno-muzyczna: 13.20 
Śpiewa Zespół Pieśni i Tańca 
Armii Radzieckiej im. Aleksan­
drowa; 13.40 „Więcej, lepiej, ta­
niej”; 14 Czv znasz tę książkę?; 
14.30 Przekrói muzyczny tygod­
nia; 15.05 Godzina dla dziewcząt 
i chłopców: 16.05 O śpiewie pieś­
niach i piosenkach: 16.30 Popo­
łudnie z młodością: 18.50 Muzyka 
i Aktualności: 19.15 Dobrv wie­
czór. zaczynamy; 19.30 Wędrówki 
muzyczne po kraju: 20.30 Wieczór 
z piosenka żołnierska: 21 Pro­
gram z dywanikiem; 22.05 „Fo- 
norama”: 22.35 Z twórczości kom 
pozvtorów angielskich: 23.10 So­
botni non stop taneczny: 0.10 
Program nocny z Białegostoku.

WIADOMOŚCI: 5, 6, 7, 8, 10, 
12.05. 15. 16 18. 20 23, 24. 1, 2. 2.55.

PROGRAM II: Fala 407 m 5 UKF 
69,74 MHz: 8.35 Nasze spotkania; 
.9 Fragm. popularnych baletów; 
9.35 Audvcja Redakcji Społecz­
nej; 9.55 Konc, rozrywkowy; 10.25 
Teatr PR; „Testament doktora 
Barga” — słuch.: 11.10 Dawne 
pieśni i tańce z Wielkiej Bryta­
nii: 11.2? Koncert chopinowski: 13 
Czas dobrych gospodarzy: 13.20 
Koncert muzyki rozrvwk.: 13.40 
„Osaczeni wielkim chłodem” — 
fragm. książki A. i C. Centkiewi­
czów; 14.05 Sylwetki piosenkarzy 
radzieckich; 14.30 Antykwariat z 
kurantem — „Chata wuia Toma” 

tym roku). W latach 1971—73 
zmodernizowane zostaną ośrod 
ki wypoczynkowe w Strze- 
szynku i Krzyżownikach oraz 
kontynuowana będzie budowa 
ośrodków nad Jeziorem Dyma. 
czewsko-Łńdzkim i w Luso- 
wie. Nowe kąpieliska powsta­
ną w najbliższych latach w 
Jarosławcu, Jeziorach, Wy­
palance oraz nad Jeziorem 
Strykowskim. W sumie do 
1975 roku liczba miejsc w o- 
środkach rekreacyjnych ma się 
zwiększyć do 135 tysięcy, (s)

Od dzisiaj czynny

Wiadukt górczyński zdał egzamin
Zgodnie z wcześniejszymi zapowiedziami wiadukt górczyń- 

ski poddano wczoraj próbie wytrzymałości. Próbne obciąże­
nie mostu zaczęło się już o godz. 5 rano. Na przęśle stanęło 
kilka wywrotek załadowanych piaskiem i żwirem.

Turniej tańca 
na Cytadeli

Z okazji 40 MTP, Pałac Kultury 
organizuje przy współudziale Wy­
działu Kultury Prezydium RN Po­
znania oraz Poznańskiego Towa­
rzystwa Mtwneffo im. H Wie. 
niawskieg? I Targowy Ogólnonol. 
ski Turni»j T^ńra Towarzyskiego

Turniej w którWm wystąpi około 
30 nar — w tvm najwyższe! kla­
sy M (czyli m’edzvnar''dnwej'ł i A 
— klasv — odbędzie sie 13 bm. o 
godz. 16 w Amfiteatrze Parku 
brzvja*ni  i Braterstwa Bronf na 
Cytadeli.

W razie nienogodv popisy par ta­
necznych nrzeniesione zostaną do 
Pałacu Kultury, (na)

Na ślubnym kobiercu 
w mundurach ORMO
Sala ślubów poznańskiego Ratu­

sza. Po obu stronach szeregi w or- 
mowskich mundurach. Przed urzęd 
nikiem stanu cywilnego przysięgę 
małżeńską składaja: Tadeusz Gór 
ski — pracown;k WZSP, szef Dziel­
nicowego Sztabu ORMO na Grun­
waldzie oraz Barbara Wojtaszek- 
Przykucka — członek ORMO.

Życzenia młodej parze oprócz 
najbliższych i kolegów z pracy zło­
żyli. w imieniu Prezydium DRN 
Grunwald jego przewodniczący 
Wacław Głowiński, w imieniu Spo­
łecznego Dzielnicowego Komitetu 
ORMO — zastępca przewodniczące­
go tegoż Komitetu — Henryk Bed. 
narek. ’

Zawarciu małżeństwa towarzy­
szyła muzyka w wykonaniu zespo­
łu muzycznego ocd dyrekcją Jana 
Teresińskiego, (bw)

W sobotę o godzinie 18
w niedzielę o godz. 17
ATRAKCYJNY KONCERT
W AMFITEATRZE

pawi

— gawęda; 14.45 „Błękitna szta­
feta”; 15 „Amatorskie zespoły 
przed mikrofonem”; 15.25 Z płyto 
teki rozrywkowej „Polskich Na­
grań”: 15.50 O czym pisze prasa 
literacka: 17.15 „O przygotowa­
niach do młodzieżowego lata 
ZMS i ZMW”; 17.25 „Graiaca sza 
fa”; ■ 17.55 Radioexpress: 18.10 
„Poznań literacki” — felieton; 
18.20 „Windnokrag” — wydarze­
nia. opinie, refleksje ze świata 
nauki; 19.15 Jeżyk francuski; 
19.31 „Matysiakowie”; -20.01 Reci­
tal tygodnia — George Malcolm 
klawesyn: 20.30 Samo życie: 20.40 
Reportaż z piosenka; 21.10 Wesoły 
kramik: 21.25 Mel. taneczne; 22.33 
Radioscenka; 22.*5  Zespół „Dzie­
wiątką”: 23.15 Koncert muzyki 
symfonicznej; O.io Program noc­
ny

WIADOMOŚCI: 5.30. 6.30. 7.30, 
8.30 9.30. 12.05. 14 16. 19, 22 23.50. 
1. 2, 2.55.

PROGRAM ITT! UKF 66.6? MHz 
oraz fale krótkie nasma 20 31. 41 
i 49 m: 8.05 Sałatka no włosku; 
8.?5 Muzyczna noczta UKF: 9 
..Trędowata”: 9.in A. Borodin — 
Tańce nołowieckie z operv: 
„Kniaź Igor”: 9.30 Nasz rok 71:

Mikser. czv1i magazyn prze­
bojów: 10.15 Kwadrans ze zna­
kiem zapytania- 10.35 Wszystko 
dla nań- 11.45 ..Klimaty” — ode. 
20 now.; 12.25 Knnc. muzyki uni­
wersalnej: 13 Na szczecińskiej 
antenie: 15 7owc»e pocieszyć — 
gawęda; 15.10 Światowe nrzoboie 
graja: W. Nahorny, A. Makowicz 
i J. Mikuła; 15.35 Grota — świat 
zamknięty- 15.50 Fono-archiwum; 
16.15 Miłość nieiedno ma imię... 
w Piosence; 16.45 Nasz rok 71; 
17.05 Quod1ibet czvli co kto lubi; 
17.30 ..Trędowata” — ode. 31: 
17JO Klub gmlacegn krażka; 18.20 
Antologia miniatury muzycznej 
—kanrvs: 18.35 Mói magnetofon: 
19 Książką tygodnia: 19.15 Piosen 
kt t włoskiego 19.35 Piotr
Czajkowski — 2 miniatury z cy­

W jednej z naszych publikacji w ramach obecnej kampa­
nii pod hasłem „PORZĄDKUJEMY POZNAŃ” pisaliśmy 
— o wynikach, których dostarczyły kontrole specjalnych 
„dwójek” — że najczyściej było w owym okresie na Jeży­
cach. Potwierdzały to także meldunki San.-Epidu. Odno­
towaliśmy je w jednym z artykułów. Ale przecież i w tej 
dzielnicy znaleźliśmy szereg uchybień, które należało, bądź 
należy jeszcze zlikwidować dla podniesienia ładu, czystości 
i porządku.

Dzisiaj wypada nam z za­
dowoleniem stwierdzić, że po 
szczególne wydziały Prezy­
dium DRN Jeżyce, zwłaszcza 
zaś Gospodarki Komunalnej 
oraz Budrwiictwa, Urbanisty­
ki i Architektury, szybko za­
reagowały na sygnały podawa 
ne na naszych łamach w róż­
nych notatkach i artykułach. 
Wnioskujemy to na podstawie 
licznych odpowiedzi, które o- 
trzymaliśmy właśnie w ode­
zwie na nasze apele i uwagi, 
dotyczące poprawy porządków 
i czystości.

Pisaliśmy 6 maja o niezbyt 
ładnym wyglądzie zaplecza do

Próbne obciążenia przepro­
wadza zawsze jednostka nau­
kowa. W tym przypadku doko­
nali tego pracownicy Pracowni 
Dróg i Mostów Instytutu Inży­
nierii Lądowej Politechniki 
Poznańskiej. Pracami kierował 
doc. dr hab. inż. Andrzej Ry- 
żyński.

Byliśmy na Górczynle o godz. 
12 w południe. Na przęśle spotka 
liśmy przedstawicieli Politechni­
ki, którzy poinformowali nas, że 
w pomiarach brał udział cały ze­
spół Pracowni Dróg i Mostów. W 
sumie przy pracach pomiarowych 
zatrudnionych było 8 magistrów 
inżynierów i 4 techników.

Wyniki były zadowalające. 
Niemal takie salhe jakie prze­
widywał projekt. Świadczy to, 
że konstrukcja jest wykonana i 
prawidłowo. Wiadukt zdał egza | 
min. Od dzisiaj jest już czyn- | 
ny. O godz. 9 rano nastąpiło I 
oficjalne przekazanie go do 
eksploatacji.

Głównym wykonawcą prac । 
było Płockie Przedsiębiorstwo | 
Robót Mostowych, (wn)

Tragiczny wypadek l
W okolicy ul. Zamenhofa i Maja ! 

kowskiego wpadł pod autobus j po j 
niósł śmierć na miejscu 16-letni ro j 
werzysta Jerzy Z. Jak wynika z in : 
formacji uzyskanych w MO i MPK, 
do wypadku doszło w momencie ' 
kiedy Jerzy Z., jadący w grupie | 
wyprzedził autobus i skręcał w dru ! 
gą ulicę. |

M4389

klu; „Pory roku”; 19.45 Polityka 
dla wszystkich: 20 Muzyka ze sta 
rych i nowych płyt: 21 Sedan 
1940; 21.20 z dziejów satyry — M. 
Woszczenko; 21.50 Opera R. Wag­
nera: „Lohengrin”: 22.08 Gwiazda 
siedmiu wieczorów — duet Ser- 
ge Gainsbourg i Jane Birkin; 
22.15 Powieść w wvd. dźw.: „Ge­
niusz zła”; 22.45 Instrumenty 
śpiewają: 23 Akmeiści rosyjscy — 
M. Gumiłow: 23.05 Wieczorne spot 
kanie z M. Grechuta: 23.50 Na do 
branoc śpiewa Nicoietta.

WIADOMOŚCI: 5, 6.30. 7.30, 8.30, 
10.30. 12.05, 15.30, 17, 18.30, 22. i

TELEWIZJA •
SOBOTA — PROGRAM I: 8.15 

— „Przeobrażenie” — fab. film 
prod. USA; 9.55—10.25 — Dla szkół 
(kl. V) — Geografia: Afryka; 
11.55—12.25 — Dla szkół — Zoolo­
gia (kl. VII): „Ochrona przyro­
dy”; 15.10 — Film krótkometra- 
żowy; 15.45 — Dziennik; 16 — Mię 
dzynarodowe Zawody Jeździeckie 
— Puchar Narodów: 18.30 — „Pe­
gaz” — magazyn kulturalny; 
19.20 — Dobranoc; 19.30 — Moni­
tor; 20.20 — „Słomkowy kapelusz” 
— wodewil Eugene Labiche’a. 
Przekład i adaptacja — Julian Tu 
wim. Wykonawcy — aktorzy scen 
warszawskich: 21.45 — Dziennik; 
22 — Wiadomości sportowe i Kro 
nika Mistrzostw Europy w Bok­
sie w Madrycie; 22.15 — „Prze­
obrażenie” — film fab. prod. 
USA.

PROGRAM II: 17.25 — „Opera­
cja Belgrad” film jug.: 18.45 — 
„Za Odra i Labą” — magazyn 
publicystyczny; 19.?o — Dobra­
noc; 1.9.30 — Monitor: 20.20 — 
„Słonecznicy. czyli astronomo­
wie. którzy pracuja w dzień” — 
film oświatowy z serii: „Świat w 
jakim żyjemy” — ode. ostatni; 
20.5# — 24 godziny: 21 — Przebo­
je Budapesztu — film rozrywko­

mów przy ul. Dąbrowskiego 
92 — 94. Już w kilka dni póż 
niej Wydział BUiA zorganizo­
wał tam wizję lokalną. W jej

nontfkummań,
wyniku stwierdzono, że nie da 
się podwórza posesji upo­
rządkować prędzej, dopóki nie 
zostaną wykwaterewme stąd 
warsztaty rzemieślnicze. Obec­
nie wjeżdżają na podwórze 
Ciężkie pojazdy, które mogły­
by poniszczyć ułożone nowe 
podłoże, trawniki lub kwietni­
ki. Trzeba też z tej posesji 
wykwaterować jedną rodzinę, 
co już leży w kompetencji Wy 
działu Spraw Lokalowych- Na 
tomiast trwa postępowanie 
egzekucyjne w odniesieniu do 
użytkownika trzech walących 
się boksów garażowych. Po­
nadto polecono ADM-4 likwi­
dacje do 15 bm. parkanu od 
ul. Galla i oczyszczenie oraz 
wyrównanie terenu.

A oto dalsze meldunki z Je­
życ:

A Przed cukiernią przy ul. 
Szpitalnej polecono wystawić 
większą liczbę pojemników na 
śmieci, by klienci mięli gdzie 
wyrzucać kubki po lodach. Istot­
nie — obecnie jest w tym punk­
cie więcej koszy, jest czyściej.

A Polecono MPK, by natych­
miast przystąpiło do uporzadkowa 
nia chodnika wzdłuż warsztatów 
przy ul. Zwierzynieckiej i Kra­
szewskiego, a do dyrekcji ZOO wy 
stosowano pismo w sprawie sta­
rannego czyszczenia chodników 
wokół ogrodu.

0 bezpieczeństwo najmłodszych
Y owery, wrotki, czasem piłka.

Na podwórku nie bardzo ba­
wić się można — albo zbyt ciasne, 
albo lokatorzy przeganiają. Więc 
dalej na jezdnię. Tyle, że tutaj za 
chwilę nieuwagi płaci się kalec­
twem, a nieraz życiem. W pierw­
szych pięciu miesiącach roku w 
wypadkach ulicznych zginęło jed­
ne dziecko, 5G zostało rannych. Na­
silenie liczby wypadków przynio­
sły ciepłe dni kwietnia i maja.

Jak to wygląda na co dzień? Oto 
garść spostrzeżeń poczynionych w 
środę, 9 bm., w godzinach popo­
łudniowych.

Zaczyna się całkiem niewinnie. 
Mama zagadana z sąsiadką nie za­
uważa, że dziecko wybiega na 
jezdnię. Na zwróconą jej uwagę 
staje „w obronie” dziecka.

— Nic mu się nie stało. Zresztą 
prawie nic w tej chwili nie jecha­
ło. O co więc chodzi?

Chodzi o drobiazg. O to, by 
dziecko nauczyło się od maleńkoś- 
ci właściwie przechodzić przez 
jezdnię. By nie przebiegało za ko­
legami przez skrzyżowanie jak Ro­
bert M. z ul. Świt, uczeń I klasy. 
Zatrzymany, płacze. Nie wiedział, 
że tak nie wolno.

wy; 22 — Johannes Brahms — z 
cyklu: Monografie muzyczne; 23 
— Program II proponuje.

NIEDZIELA — PROGRAM I: 
8.35 — „Przypominamy, radzi­
my”; 9 — Dla młodych widzów 
— TV Klub Śmiałych; „Biały pu 
del” — fab. film rądz.; 10.35 — 
„Artyści areny”; 10.55 — „Dalekie 
południe” — film dok.; u.35 — 
PKF; 11.45 — Dziennik; 12 — 
Orlando di Lasso: „Motety Vil- 
lanelle, Canzony”. Wykonawcy: 
Chłopięcy i Męski Chór Państwo 
wej Filharmonii w Poznaniu oraz 
Zespół Kameralny pod dyr. S. 
Stuligrosza. Partie solowe — Zo­
fia Brencz-Budna; 12.30 — Pro­
gram filmowy: 12.45 — „W obiek 
tywie” — notatnik filmowy; 13.15 
— Dla dzieci: „Jedziemy na wa 
kacje” — z cyklu: „Kabaret Czar 
ny Piotruś”; 13.55 — „Przemia­
ny” 14.25 — „Piórkiem i węglem”; 
15 — Międzynarodowe Zawody 
Jeździeckie — Konkurs Zwycięz­
ców: 16.30 — Dziewiąty Turniej 
Czytelniczy ZMS. W programie 
wystąpi Zespół „No to co”; 17.20 
— Studio 63 — Adam Mickiewicz 
— Pan Tadeusz Księga VIIIł „Za­
jazd”. Scenariusz i reżysma — 
A. Hanuszkiewicz. Wykonawcy — 
aktorzy scen warszawskich; 18.10 
— „Piosenka dla Ciebie”. Trans 
misja z Międzynarodowych Tar­
gów Poznańskich: 19.20 — Dobra­
noc i Dziennik: 20.05 — „Język” 
— program satyryczny J. Osęki; 
21 -- „Pułapki małżeńskie” — 
fab. film prod. włoskiej; 22.25 — 
Magazyn sportowy i Kronika Mi­
strzostw Europy w Boksie w Ma­
drycie.

PROGRAM II: 16.15 — „Bracia 
Karamazow” — fab. film radź.; 
19.20 — Dobranoc i Dziennik: 20 05 
— Scena monodram — Ernest He 
mingway: „Sałao”: 20.45 — „Can­
nes 71”; 21.15 -i Jacek Gaj — 
Grafika — z cyklu: W pracowni 
artysty; 21.35 — Refleksje na do­
branoc.

A MPEC — Jeżyce wywiozło 
żużel zalegający podwórze posesji 
przy ul. Słowackiego 18.

A Dowieziono piasek do pias­
kownicy na powórzu przy ul. 
Świerczewskiego lla. Niestety, 
nie można uporządkować chodni­
ków przed budynkami nr 11, 
lla, i 13 przy tej ulicy. Należą 
one do PZU, który nie zabezpie­
czył na ten rok żadnych pienię­
dzy na wykonanie koniecznych 
prac. Jeśli PZU przekaże pienią­
dze do DZBM, który administru­
je budynkami, chodniki zostaną 
ujęte w planie na przyszły rok. 
Na razie prowizorycznie zabezpie­
czono nawierzchnię chodników w 
tym miejscu przez wykonanie be­
tonowych „fleków”.

Skoro jednak mowa o tej 
dzielnicy, wypada nam z obo 
wiązku zwrócić uwagę na nie 
porządki panujące w podwó­
rzach przy ul. Kochanowskie­
go (narożnik Poznańskiej).
Stoi tu wiele obskurnych szop, 
które ponoć lokatorom zastępu 
ją piwnice. Dziwne, że od wie 
lu lat toleruje się tego ro- 
dzajtf dzikie budowmictwo. 
Obecnie jest okazja do likwi­
dacji, gdyż oba budynki są 
tynkowane. Jakże zatem bę­
dą przy nowych tynkach wy- 
gipd"ły te szopy?

Przy okazji odnotowujemy dwie 
informacje z innych dzielnic. Na 
St. Rynku wymieniono wreszcie 
klosze wszystkich latarń, otacza­
jących rynek, a przy ul. Dzier­
żyńskiego porządkuje się wejście 
do parku przy ul. Ogrodowej. Oba 
te fakty stwierdzamy z zadowo­
leniem.

Natomiast «a artykuł z 4 bm., 
w którym m. in. wskazaliśmy nie 
porządki panujące na podwórzu 
domu przy al. Marcinkowskiego 
2, odpowiedziała nam administra- 
torka posesji. Przyznaje ona, że 
skargi lokatorów są uzasadnione, 
ale jej samej opadają ręce, bo­
wiem za cały bałagan winę pono 
si znajdujący się w podwórzu 
punkt skupu makulatury Poznań­
skiego Przedsiębiorstwa Surow­
ców Wtórnych. Przez cały dzień 
waży się i przyjmuje makulaturę, 
właśnie na podwórzu. W takiej 
sytuacji nie może być mowy o 
utrzvmaniu należytego porządku. 
Tu nie trzeba wiele. Wystarczy by 
PPSW pouczyło pracownicę punk 
tu co i jak należy czynić oraz 
dopilnować, by polecenia były wy 
konywane. (c)

— U nas pani mówiła, źe nie 
wolno. Ale on jest w innej klasie. 
A teraz jero tatuś i mamusia 
gdzieś wyszli...

Ulica Wawrzyniaka. Grupka 
chłopców. Dwóch na rowerach. W 
ręku jednego stoper. Ruch ręka -r 
i... zaczyna się wvścig. Po drodze 
jedno skrzyżowanie. Ruchliwe. Naj 
lenszv czas: 1.14. A oto bohatero­
wie: Dariusz M. z ul. Szamarzew­
skiego. uczeń IV klasy. Robert W. 
— o rok starszy. Właściciel roweru 
i stopera. Karty rowerowej nie po­
siada. Sławomir B.. którv przybył 
tu w odwiedziny. Gdv ich zatrzy­
maliśmy. znalazła się bahcia jedne­
go z nich. By — razie potrzeby 
— wnuka obronić. Obronić — przed 
czvm? Niebezpieczna hyla nie na­
sza rozmowa, lecz owe wyścigi...

Ulica Staszica. Andrzej Cfe.. Ma­
ciej K., Marek K. Cbłoncy w wie­
ku od 8 do 13 lat. Pochłania ich 
era w piłkę, Grają na chodniku, 
gdzie sie da. A ponieważ piłka 
jest okrągłą i lubi się toczyć, raz 
po raz ładuje na jezdni.

— Przed chwilą wybiegli z po­
dwórka.

— Tam nie można sle bawić, T,o- 
katorzy wyzywała, czasem nawet 
obleją wodą. W szkole po lek­
cjach nie pozwalają, a na dzieci­
niec za daleko...

Gdy prz»d miesiącem przenrowa- 
dzaliśmy podobny rajd po ulicach, 
jedna z matek przy ul. CF«>łmoń- 
skiego pokazała nam nodwórko z 
którego jej córki wybiegły z pił­
ka na iez^-ię.

— Powiedzcie państwo, gdzie 
dzieci maia się bawić? Podwórko 
małe, pełno na nim wody, bo po­
budowali garaże i myia tu samo­
chody. Nawet piaskownicy nie 
ma...

Dzieci chca się bawić i mają do 
tego prawo. Ale bawić sie mogą 
tvlko w mieiscach hez,njrczn”cił. 
Sama akcia Komendy Ruchu Dro- 
ęowego MO nie wystarczy. Anełii- 
iemv do rodziców o w:»ksze zain­
teresowanie. gdzie i tak howia się 
dzieci, a do komitetów hlnkowrch, 
hv znalazły dla t’Fch dzieci rnlotici 
zabaw, bezpieczniejsze niż jezdnia.

(bw)
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